
Koleine 

Migawki 
z m/ s ,,Legnica" 

Wtajemniczeni uprzedzają po­
dróżnych, udających się w rejs 
mis „Legnicą", że dwóch rzeczy 
nie należy robić na jej pokładzie 
- gwizdać i ipiewać „Choć hu­
czy burza wkoło nas". Nawet 
zahartowane wilki morskie od­
mawiają sobie tej przyjem11oki, 
aby nie narazić się Neptunnwi i 
,,pierwszemu po bogu" - kpt. 
ż. w. E. Gubale. Zresztą przy 
takim sztormie (zdj. 1) chyba 
nikt na to nie ma ochoty. 

I Natomiast nie­
wątpliwie pokusy 
muszą się rndzic' 
w sercu człowie­
ka, oglądnjącego 
masywne 1J0jem­
ni1ci, w których 
eksporterzy fran­
cuscy w ładow­
niach mis „Leg-

i nicy" przesylajq 
swe wina i rum. 
Wzbudzity one 
również zaintere, 
sowania red. A. 
Wacławka (z le­
wej) i inż. Jana 
Zalewskiego, l 

I 
mech. mis .,Leg­
nicy" w porcie 
Le Ha.vre. 

Fot. A. Wacławek 

Z ostatniej chwili 

r 

9 osób zabitych, 37 ciężko rannych, 32 lekko ranne  -

x Dramatyczna pogoń 
za nietrzeźwym kierowcą 

StosunkCYwo od n1ec1awna prze• 
tywamy w,zystkie smutki i ra­
dości wciąi: rosnące J motoryl.a­
cji. Tych pierwszych dano 1,am 
niestety przeżywać niewspóhnic-r­
nie więcej. 

Liczba p�jazdów - zwłaszcza 
motocykli - rośnie w Polsce w 
sposób nie spotykany w innrch 
państwach. Ro.śnie też liczba wy­
padków drog,-.wych, pociągiają­
cych za sobą oprOC-.l olbrzymich 
strat materb!nych, coraz więc1:j 
ofiar lud-z,kic,go życia. Dla priy­
kladu: w warcu 1960 . ro,rn 
śmierć w wv padkach drogowych 

pon1osro .llG osób - w mar:.•1 
1961 r. 167, w czerwcu 1960 r. 
174 osób - w tym samym mie­
siącu roku llieżąc�go 287. Wię­
cej niż w iroltu '-lbleglym za­
notCYWano §miertelnych ofiar 
również w lipcu. sierpniu i 
wrześniu br. 

Na szosach powiatu I miast.a 
Legnicy w ciągu -3 �wartalów 
br. w wypadkach drogowych 
zginęło 9 osob, 37 c.dnioslo cięż­
kie rany, �2 lekk.e rany. W tym 
samym okresie ubiegłego r,,,.u 
zginęło 6 osób, 43 ZC6talo cięi.­
ko rannych, ,. 19 odniosło lek-

I 

kle rany. W PCYW'-�te złotorrJ· 
skim do 1 .:iaździ::Tnika br. zgi­
nęło 6 osób, 25 odniosło cięilk•e 
rany, 8 leirkie. Największe ten­
dencje W7l':"<l�\u wypadków (J;:o­
gowych wyi;-,.zuje ,ednalc okręg 
lubh\ski. Już w iym roku za­
notowaliśmy i.u 6 wypadkow 
śmiertelnych. 20 csób odnivSI'> 
ciężkie ra::-,y, 21 lekkie, p,xl­
czas gdy w r.nal<>gicznym ok1 e­
sie ubiegłego rok.i zginęły tyl­
ko 2 osoby, 17 zostało cię;i:;;o 
rannych, 19 lekko rannych. 'l'"n 
nag!y wzro,t wypi:dków w1ą2.I! 
się ściśle z� stale rcsnącą liczb1 
pojazdów mechan!crnych i ,..a­
lym wzrost.em ludnc,ści. 

LEGNI CKIE  

- GlóW!\ą przycz'.yną (J•agic.z­
nych kraks - informuje nas :,.t­
rawnik InsoP.ktorat,1 Ruchu D,o­
gowego ppor. R Kc,lotko - tkWl 
w lekceważe:,iu pr:iepisów c;rn­
gowych, w ;eździe w stanie Tllt­
trzeźwym. Zwłaszcza z pijany­
mi kierowcami mamy bardzo 
dużo klopotó�r. Lwia część gro,­
nych wypad's.ów spowodow,;1:a 
jest właśni<:! przez nich. Ich tei: 
szczególnie ostro ścigamy. Ty1 l;a 
we wrześniu br. za prowadze,11e 
pojazdów w stanie! nietrzeżwym 
na szosach ,1aszego miasta i po­
wiatu odeb,·aliśmy prawo !�1z.:!y 
23 motocykiislom I 11 kierowccrn 
samochodowym. Oto niektóre 
nazwiska: •r,1deusz Radwańs:.i, 
Mieczysław Kaczoruk, Stefan J<!­
siolelc, JóuI Nanvojsz. Kazi­
mierz Miazga, Błażek M&lczym,, 
Jan Pietrus:ak, Bolesław S,<;,:,• � -------------------------
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Pi·l na sprawa 
do załatwienia 

Zacznę od truiz,r u: Dziecko, 
aby mogło się n0nnalnie NT­
wijać I uczyć musi mieć po :e­
mu odpowiednie wi.runki. 

W domu "\l"arur.k, te - to -
atmosfera rvd7.inna. odżywiacie 
dziecka, zab�tipieczenie mu odzie 
ży, miejsca do nauki itp., że­
by wymienić tylko najbard1.iej 
podstawowe. 

A w szkole? Zostańmy zn,iwu 
tylko przy wn,runkach najbar­
dziej podstawowych. Jasne, pr•e • 
stronne klasy, sala gimrast.vcx­
na, pomoce nat,kowe, odpow1rd­
nie warunki higie:1kzne. 

pomoc materialną. Czasem po­
moc ta byłaby bardz.o potrzeb,:a 
w ro7.wiązywaniu różnych kwe­
stii, których samo kierownlct·,.;o 
szkoły bez ż\·czy i" ej pomo�y 
rozwiązać nie zdoła. 

/Ciąg dalszy na sir. Z) 

Kolejarze 
na cześć 44 rocznicy 

Rewolucji Paźazie rnikow 
MKS Ikar• Ml{S o�a 252:20S 

Rekord Polski młodziczek pobitg! 

Niestety, faktem Jest, że nie 
wszystkie szkc,ly odpowiadają w 
petni stawla111ym przed nimi wa • 
runkom. Pól hiedy jeszcze, jesli 
są to szkoły dla dzkci zdroY.,ych 
Trzeba jednak bić na alann, 
·Jeśli na olbrzymie nle...,vygcdy 
skazane są dzieci niedorozwi'l'ie­
te, pozbawione cześciowo n:oż­
ności swobodnego !)')ruszania się, 
czy też powstałe w tyle z rv,­
wojem umys!owym, 

Z rozmowy z t;>rzedstnwicie­
lem Inspektoratu Osv.riaty, T. �t" 
wiki em, dowiedziałem się 
że problem szkól w LeJU1i­
cy ciągle JesZ'cze" czeka na roz­
wiązanie, że i iru1e szkoły cier­
pią na brak rńiejs,,. Dlatego też 
nie sprawa c1asno'.y lokalo•�·cj 
stanowi przed:-n iot moich roz\\• a­
żań. Chodzi mi jedynie o to, 
aby dostępnymi środkami zła­
godzić ten stan do czasu, gdy 
szkoła znajdzie pomieszczenie 
w nowym budynku. Stanie się 
to przypuszczalnie w roku !OM. 
Do tęgo czasu należy, moim 
zdaniem, umoz!iwić dzieciom tej 
�zkoly korzystanie z saJi gim­
nastycznej w !nncJ szkC\le i z 
basenu. Do chwili vbecnej spra­
wa ta została już chyba rozwią­
zana, jak mnie o t,ym zapewniał 
podinspektor Stawik. 

Pozostaje jeszcze inna kwe�t:n. 
Jak wszystkie szkoły, ma i szl,o 
la specjalna swoich opiekunów, 
zakłady pracy, które jej patro­
nują. Uderzmy się w pierś, obv­
watete opielcur.'.lwie. Czy ,!ość 
często interesujemy się pod­
opieczną szkolą? Czy jeste1my 
tam gośćmi dość częstymi? Clw­
ba przyznamy, że nie. A nie cbo 
dzi tutaj przecież wyłączni� o 

Załoga wagonowni 1 ktasy 
PKP w Miłkowicach p?djęla w 
dniu 11 października ,.::ereg zo­
bowiązań na cześć 44 mc.znlc-J 
Rewolucji Październik'.lwej, 20 
rocznicy PPR oraz 5 
Swiatowego Kongresu ZZ. Do 
najcenniejszych ,uileży T<>bow!ą­
zanie przedterminowego wykona­
nia tegorocznego planu napraw 
wagonów towarowych oraz wy­
konania prowizo,-ycznego poste-

W zawodach lekkoatletycznych 
pomiędzy Młodzieżowym Klubem 
Sportowym „Ikar" Legnica i Mło­
dzieżowym Klubem Sportowym 
11Osa" ze Zgorzelca, zanotowano 
szereg ciekawych wyników. Do 
najciekawszy'ch należy niewątpli­
wie pobicie rekordu Polski w bie­
gu rozstawnym 3X500 m przez zes­
pól „Osy". Sztafeta biegła w skla-

dzie: Teresa Gac, Natalia Siudziń­
ska i Stanisława Cbwalko osiąga­
jąc wynik 4:24,7. Poprzedni rekord 
należał do r,,IKS Zryw - Zielona 
Góra i wynosił 4:26,3. 

Pobite zostały również dwa re­
kordy Legnicy a mianowicit: w 
sztafecie 4X100 chłopców (Kowal­
czyk, Nowicz, Jasi11ski, Optolo­
wicz) oraz w sztafecie 4X400 (Cy-

Ceno duchu 
W pokoju stołowym na sufi­

cie widniał olbrzym,, mokry Je­
szczo? zaciek. Par, Stanisław 
uchwyc!l moje spojrzenie s'.-.le­
rowane w tamtą 3tronę i slt\Vap 
!iwie wyjaśni!: 

- Widzi pani, dach przecieka 
I nie ma rady. 

- Przecież naprawią - wyra­
ziłam nadzieję. 

- Już był remont - westch­
nął ciężko p. Stanisław - nie 
znowu cieknie. Powiedzieli, że 
zrobią drugi raz. żona mówi, 
że to ·ws�ystko dlatego, b<) 
akurat było· przed pierwszyr.,

_. 

no i w ogóle przeze mnie.,. Pani 
się dziwi? Widać, że u (:,Unl 
jesz.cze me było remor.tu, to 
pani nic nie rozumie. Więc P"Y 
szedł do n as nij,ild dekan i 
przy�tąpil do pra��-. ale robota 
mu nie szla i bardzo dłui!O 
trwała. W tya1 czasie kilka ra­
zy mówił d<> mojej żony, ,'.e 
jak się da•!hu nie pokrol?i !?ć-1-
lilrem to woda dalej się 1€ Je 
do ;,;ieszkam�. Zona mi to 
powtórzyła, ' ale isj powiedzi&­
łem, że ja te2 pracuję na pun­
stwowej posadzie i nikt mi llO 
pensji pól litra ni'! chce doło­
żyć, więc dlaczego ja mam d�­
ktadać dekarLOwi? Zresztą jest 
przed pierw.�zym l nie mnm 
pieniędzy. Dekarz by! później 
ba...ctzo nerwowy i całkiem ode-

szla 60 ochota do pracy. No i 
patrz pani co się dzi»je; po­
wied1.ial, że będzie ciekło i !ak­
tycrnie tak się stało. 

Niedawno byt remont w mie­
szkaniu mojeJ szwar:ier,ti i ma­
larze też jej mówi1i. że jak się 
pokropi ściany to q1lkiem ina­
czej farba st(: trzyrr,a. Szwag;ę_r­
ka postawita im dl:i zachęty kil­
ka razy po pól litra, a i tak rvb0 
ta była fat-t,1:iie skopana. K�6•/­
goś dnia, jak przys111 po ś.maoa­
niu do roboty. to JE-den moto n,e 
wpadł do wiaderka z farbą, t;,,k 
się kiwał nd nogach, a dru:;1 
wcale nie mógt o własnych si­
lach wejść r,a drnbinę, więc 
prreprosili sz-wag\erkę, że &ą 
przemęczeni i przyszli 1.a kilka 
dni. 

Te i podobne fakty, o których 
opowiadał mój roz01ówc� są ;".Io. 
ściwle publiczną tajemn.1cą. �·;'? 
my, że za naprawę dacnu, P'�,.­
logi, instalacji wod-kan. czy in­
ne roboty rt!montowe w bt -
dynkach mie�zkabych loka�o­
rzy .. rewanżuią si,:•• wykonaw­
com. Najczęściej są to świad­
czenia właśn;e w ,,ostaci ćw1.Jr­
tek lub pótli: rówek · z zagrycha 
_ zależ.nie od rozm1aTÓW wy\c(l­
nywanych napraw. Nier�adk'l 
prawwnicY L'lkasuJą _od lo.<�t<;>­
rów dod�tkawe pr<'m1e p1eri1ęz-

(Cląd tlalsz11 iia str, 2/ 

gan, Kubryński, Dybka i Piekar­
czyk). Pierwsza sztafeta uzyskała 
wynik 46,9 sek, druga 3:53,9 min. 

W konkurencjach dziewcząt zwy­
ciężyły zawodniczki MKS „Osa" 
102 pkt. Dziewczęta „Ikara" uzys­
kały 85 pkt. 

W konkurencjach chłopców zwy­
ciężyli zawodnicy „Ikara" 167 pkt. 
Zespól Osy uzyskał 106 pkt. 

Zespołowo zwyciężyła reprezen­
tacja KMS ,.Ikar" Legnica różnicą 
44 pkt. (252:208). 

Z BOISK PILKARSKICH 

Dziewlar, zaroblt jeden punkt 
we Wrocławiu remisując ze SJęzą. 
Mecz stal na przeciętnym pozio­
mie. Obie drużyny nie wykorzy­
stały szeregu okazji do zdobycia 
bramek. 

* 
Remis wywalczyły rezerwy 

CWKS w l<lasie A z Victorią 
Swiebodzlce 4:4. Mecz obu dmżyn 
nie r.ależal do naiciekawszych, 
przyniósł Jed"lak w efekcie druży­
nie legnickiej jeden punkt. który 
na wyjeździe liczy się - ja!< mó­
wią kibice p:lkar.•cy - podwójnie. 

* 
Pierwsza drużvna CWKS w Ili 

Jidze po udanym meczu w Nowej 
Rudzie i zdobyciu jedne�o punktu 
na nrzodowniku poniosła w nie­
dzieię wysoką porażkę z ostatnia 
w tabeli rozi,:rvwcJ.c drużyną Olim­
nii Kowary 6:2, (3:0). 

Takiej porażki nie spod,.lewali 
się nawet najwięksi pesymiś'.l. 

BOKSERZY CWKS LEGNICA 
ZDOBYLI PIERWSZE PUNKTY 

Bokserzy nasi zdobyli plPrwsze 
dwa punktv wygrvwając z Korko· 
noszami Jelenia Góra 12:R. Zwy­
clestwo to jest iek nnibardzlP.j za­
służone. Zawodnicy legniccy byli 
do te�o meczu stnrannie nrzygo­
towani, w,Ykazali wielką w�1P. wal-
ki. W. W! 

Te truizmy zmusrnny jest�m 
przytoczyć Po zapoznaniu się z 
warunkami, w Jakich pracuje 
legnicka szkoła specjalna. 

Grupuje ona dzieci z różnych 
względów opMnione w rozwoJu 
umysłowym. Duży procent tych 
dzieci nie ma odpowiednich wa­
runków w domu i to pawi-na 
szkoła w jakimś stopniu ko1l'­

pensować. Jak to zrobić, skoro 
np. w jednej ze zwiedzanych 
klas obliczyłem. iż na Je<lno 
dziecko przy1>ada 66 ce11tynl(;­
trów kwadratowych powierzch­
ni. Jak to zrobić, skoro na �•o 
siedemdziesiąt pięć d21'eoi są 
tylko dwie pojedyr,cze ubikY'.e, 
skoro nie ma sali gimna�.yo;­
nej ani umywalek, 

Coraz gęstszy las 
... anten telewizyjnyc� 
nad wsiq legnicką 

Hasło „W każdej W3i Telewi­
zor" - przes talo być aktualnP 
dla powiatu leanłckiego, który w 
swych 100 wsiach i przysiól.kach 
posiada już 405 zarejestrow11nych 
telewizorów. Najwięcej apara­
tów telewizyjnych zarPjestrowal 
Urzq.d Pocztowu w Prochowica.ch 
- 76, drugie miejsce zajm,da Mit· 
kowice - 56, trzecie Wądroże 
Wielkie - 54. 

Pozostałe Urzędy Pocztowe 
notują; Ruja • - 34 telewizonI, 
Krotoszyce - 3.1. Kunice - 31, 
TaczaT!n - 2.1. Rze.•zotary - 21. 
L�()n.ickie Po!P. - 24, B•td,ztsz6w 
Wielki - 18, Vłesie - 13, .1aśko­
w!rp l Przvbków po 1 1 .  

Wieś leg n irka z d nici na d z!eń 
rozszerza ,we okno na świat -·� 

runku odstepowego. t. 

Pies „Profesor" śllcinle dziękuje Legnickiej Orklcslrze Symf�­
nlczncJ za wczorajszy koncert, kióre:;o dochód zasili kas� Towarzy-
•!wo. ()olek! nad Zwlerzeln.ml. !ot. J. Datz 
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Uczniowie ZasadnlcicJ Szkoły Dziewiarskiej przy Zakładach .. �a­
lana.11 wraz ze swym dyrektorem inż. Janem Kazanecklm i p�of, inł. 
S, I•'ogclmanem pozujri do zdjęcia naszemu toloreporterowi. 

fot. J. Datz 

Pilna sprawa do załatwienia 
(Ciąg dalszy ze str. 1) 

Zdaiemy ,obie sprawę z te­
go, że uczniowie tej szkoły 'w)'­
maga.ią więks:iej opieki, niż ich 
rówieś11icy, którzy mają jak 
najb.::rdziej normalny dom 1·n­
dzinny, są zdrow;. nie mają 
trućności w nauce. 

Dzieci ze szkoły specjalnej ma 
ją stać się w miart s•wych motii 
wości pełnowartościowymi czlvn 
kami spoleczei,stwa. Aby in· w 
tym pomóc, ni� W}Starczy sau a, 
jakże bardzo ofiarna praca na­
uczycieli. 

I tutaj otwiera się pole do 
działania dla zakładów opiei<u1i­
czych. Na czym r.,:1 działalr,,.,s� 
ma polegać'? Nie dam w tej 
chwili gotowej rec�pty, ale mo­
gę tasygnalizować kilka spraw, 
wymagają�yd, rychłego zainl­
wiema. O sali gimnastycznei i 
udost�pnieniu basenu ;_:i,!yw:1c­
kiego już mówiłem Dalej idzie 
kwestia umy.1,l,le'.<. Umywalki 

te są o tyle konieczne, że cz�ść 
dz:eci korzysta ze szkolnej �,o­
łówki i należy je wdrażać do 
czystości pr,r jedzeniu. Obecnie 
w niektórych klasach umieszczo­
no m�ednice. 

Spe.�yfika nauki w tej szxv1e 
wymaga, aby dzie<::i stykały r.,ę 
jak najczęści•�i z t,rzyrodą. Tyl­
ko w ten &posób mogą szybko 
przyswajać sobie pojęcia z "7Szy 
stkich ni.arna! pn1,dmiotów. Z 
wdzięcznośc'it więc przyjęłyby 
dzieci pomoc w pnstad wyp,iż•­
czenia samo.:!rndu, który umoż!i 
wiłby im od • czasu do C7...i�u 
wycieczkę za miasto. 

Są i inne okazje do uddele­
nia szkole specjalnej po!Y'rocy. 
I o to apeluje tak do czynmk6w 
oświatowy�h iak i do zakladow 
patronujących s2lkole: Dyr�k0ji 
MHD Art. Przemystowymi, Dy­
rekcji MHD ,". rt. Spoży.vc:27.-ir.i 
i Dyr<?kcii MHM. 

Zbigniew Kremecki 

WIADOMOSCI LEGNICKIE 

9 osób zabitych, 37 ciężk o r annych, 32 lekko ranne 

x Dramatyczna pogoń za nietrzeźwym kierowcą 
(Ciąg dalszv ze !tr. l)  

niak, Rom,n Nazarewicz, Alek­
sander Mo:lleJ, JJ!ian Micna­
siak, Wit?ld Piotrowski, J(m,f 
Czarnickl, StPCan Strzelecki, ..Vla 
dyslaw Li.;, Zygmunt Krzyśkćw. 

- Jak /.achowuJ� się zatrzy­
mani w st:u�.e nietrzeźwym kie­
rowcy? 

- Różnie. Najczęściej posłusz­
r,e podćają sie próbom ustalają­
cym zawartotć allwtiolu w w.­
gani:,;mie. B:,wają ,ednak I inni. 
dla p1-tyklad11 przyroczę historię 
sprzed killtu dni, której ll'1ha­
terem jest kieraw�a tak�ówki 
nr 53 Władysław Metel,ki. W 
czasie je-dr.ej z przeprowad.w.­
nych inspekr.;i w c..kolicy dw.;:-­
ca zawiadorniono r,ns, że „Pod 
Klonem" zatrzymał się jakiś nie­
trzeźwy kiernwca. Szybko wsi<:'­
dliśmy z KQ!egą Rubiszem na 
.,Junaka" i po chwili we w.spon,­
nianym lok,,i,i spotkaliśmy wł:a­
śn:e Metelskiego. 'lr.ksówki j�(l­
nak nigdziH w pob1,żu nie n,o­
gliśmy dojneć. Przeczuwałem 
Jednak, że gdzieś musi b�'Ć ukr.v­
ta i prędzi,J czy później kierow­
ca będzie ,iią wraca! do centrum 
miasta. Zat1-.t.vmaliśmy się w p-:w 
nej odleglośc, od Jok::lu i aby 
nie tracić czasu poc.t.ęhśmy k?>:­
trolować pc,jazdy. Po uph·wie 
około 40 minut w trakcie zwrn­
cania uwagi pewner.-,u k1erowcv, 
iż jechał z nkwla.:,•iwymi św:.:.­
tlam:, zauważyliśm� zbl'ża:,1cy 
się samoc�ćd osobowy. Kierc.w­
ca nie usłuchał na:-:zego żądani;,, 
aby zjechał na ski a.1 szosy i ,-<1-
trzymat si� na śro,iku jezdn1. a 
gdy podeszli�rny blii.ej - ru,�;;-: 
pełnym gazem przed siebie. Roz­
poczęła się dramat)'czna pc,!(c•ń 
z wymijaniem na pełnym ,la­
zie samochodów i tramwajów.W 
żaden sposób nie mogliśm) m" 
zajechać drogi. Dopiero obok �ta­
cji benzynow,•i przv dwon:u ud:.i­
łn nam się ·.vyjech,ic do przr,du. 
Scigana „W;i.r.,za,va'' za�rzyr,·,:-i­
ła się dos'c,-.vn;e o centyll'etrv 
za naml. o-,,aJ ni„ doszło do 
wypadku, jaki zd;.rzyl iię k;J lta 
miesięcv v..stecz we Wrocta ,�.:iu, 
gdy pi,ian-; kier,mca naiecbał 
na zatrzymu iacyc-h go milicj;,r--

tów, którzy ponieśli śmierć n.a 
miejscu. Tak.,ówkarz ów 'l:� 
chciał równii,ż z początku p0d­
dać się annPi;'l kt•wi. Sprawa ta 
- jak wiele podobnych ZO$ł<ł­
la sklerow,ma do Prokuratury. 

Sądy poJslt.e. jak wiadomo u­
znały, że ::iszekro�z.enle 0,5 pro­
mille stężenia alkoholu we krwi 
stanowi ju·i. przesłankę odpow1f • 
dzialności :-arnej kferowcy. Jest 
to stosunkO'\,·o do.5ć ni.&1,a gra­
nica w po:ównaniu z przyję! , 
w innych państwnch. Ale 0�6Y 
ustaleniu właśnie ta.klej wz'1;to 
pod uwagr, zn�ówno rodzaj spo­
żywanego u nas &'koholu, J�k 
i wska�niki �taleg,J wzrostu rc,o­
toryzacji. 

Należałoby się 'V tej chw:JI 
zastanowić w jaki sposób zapo­
biegać dalszrimu wzroste>wi y;y­
padk6w na naszym terenie. 

Jnspektordtowi Ruchu Drog-,­
wego podle�a 5 powiatów: Le/l­
nica, Zloto,·yja, Lubin, Srcxia 
Sląska i Jawe>r. Czy 7 funkcJo­
nariuszy - tylu ich bowiem li­
czy Inspekt'>1·st - Jest w stame 
należycie kcntrolowć ta!.d po­
ważny ob.•rnr? Oczywiśc-le ,,i�. 
Trzeba Wi�c naszym zdaniem 
w pierwszym rzędzie znac7,11le 
powiększyć t,: bryg11dę MO. Poz­
woli to na czę.stsze kontrole 
zwłaszcza nl't drogac·h o dużym 
nasileniu ruchu. Będz.:e to, na­
szym zdanierr,, pie,-wszy pov::;.i.-

ny !G-ok n'l drodze do poprawy 
lsLniejącej sytuacji. 

Coraz częściej trzeba równieź 
stawiać prred odpowiedzialn<>­
śclą kam!\ kier(7Wcę nietrzei­
wego, jeszc,7,e przed uruchomie­
niem pojazdu. Karac • go tr-t1.'ba 
za usiłowanil' prowadzenia r-­
jazdu w stanic nie�rzeźwym. 'l u  
jednak tylJ':o 1:a podstawie kon­
kretnych c-k,,Jicz11<.Alcl możliwe 
je,it ustalenie czy ltterowce przy­
gotowywał �ie l'V.!CZywiśde ..:o 
prowadzeni:;. pojazdu. 

Nie mnkj ważna sprawa, t.o 
prawo azylu dla pieszych na 
jezdni. 0:..1><::1one pasy cz-�t„ 
nie dają pełnej g.varancji SD'>­
kojnego prze!ścia, wielu kier<Y\'"­
CÓ\V nie caur,iejsza przy nich 
szybkości. Jakże częsty bywa 
na naszych ulicacn widok, gdy 
grupa prz?::•wdniów ucieka w 
popłochu przed pc;jr.zdami, win­
śnie na owych .,zebrach". 

Tu równ;,;,: jak najszybc!ci 
trzeba wprowadzi,\ w niektórych 
punktach jezdni specjalne pa.:.:, , 
przy których k:erowcy bedą m,e­
li obowiązek zatrzymać się i o.;ć 
pierwszeństwo pieszym. 

O powyższ}·ch sprawach C7.QSto 
z okazji różnych narad du:'!o 
się mówiło. W dalszym ciągu 
duto si, o nich mowi. C7M naJ­
wyższy zac1.ąć wµrowadzać Je 
w życie. Dl11 naszego wspóloego 
dobra. 

B.F. 

Szkoły Przysposobienia_ Rolniczego 

w powiecie leąnickim 
Szkoły Przy&pOSObien!a Roln,­

czego mają na celu przygotować 
młodzież wiej6ką do z.awodu rol­
nika. Do SPR przyjmowana jest 
mloczież w wieku od 16 do 18 lat 
po ukończeniu szkoły T>od.st.awo­
wej. Nauka w SPR trwa 2 la•.:t. 
Zajęcia teoretyczne zaczynają 6ię 
w połowie listopada, a kończą I� 
kwietnia. Zajęcia odbywają się 
3--4 razy w tygodniu. 

Stosunkowo niedawno zainstalo­
wann na niektM�ch legnickich 
skrzyżowaniach sygnały świetlne. 
To fakt. Ale z :11 •1,'(iej strony tlosć 
cawno, abyśmy zdążył; �,ę do nkh 

Dla kogo 

Program SPR obejmuje prU'd­
mioty rolnicze (elementy w'edzy z 
zootechniki, agrotechniki, biologi,) 
I przedmioty ogólnoksztqlcace , io­
zyk polski. matematyka. geograt:a 
Polski i nauka o Polsce I śwle.<e 
ws;,ólczesnym). 

W okr<?sle wiosenno-letnim kal.­
dy uczeń uprawia wzorow<> polet l<.o 
doświadczalne pod opieką d·>­
świadczonego rolnika - z ll'O­
madzkiego kółka rolniczego. 

szkól podstawowych. Org'!lnit.atora­
mi Óświaty rolniczej jest Powia­
towy Związek Kółek i Organiza­
cji Rolniczych oraz lt1Bpektorat 
Oświaty w Legnicy_ 1958 r. zot­
ganizowano pierwszą w powie<:JP. 
Szkolę Przysposobienia Rolniczego 
w Gniewomierzu. Kierownikiem 
tej szkoły je.st Jan Tcborowsk-i, 
znany działacz I krzewiciel oświa• 
ty rolniczej, W roku szkolnym 
1360 61 były już na terenie po­
wiatu 4 szkoły, na ro,c szko,ny 
1961162 planuje się z.alożMie dal­
szych pięciu. W SPR pow;atu le�­
niokieRo bel-zie sie uczyło przast .. -
lo 20-0 chłopców l dziew,·,ąt. 

R, JaiwiMkl 

przyzwyczait. 
Zainstalowano te sygneły na 

najruchliwszych ulicach, tam gdzie 
prawie nieustannie trwa przejazd 
pojazdów. Kierowcy są z tego na 
pewno zadowoleni. Unika się ba­
łaganu, wahań i korków. Cóż z 
tego jednak, kiedy światła nie 
działają na większość przechod­
niów. NajlepieJ da się to zaobser­
wować na skrzyżowaniu kolo 
dworca. Tutaj tylko nieliczni pa­
trzą na sygnał. Poz06tall. a jest 
wśr;ód nich przewazaiąr.a część 
młodzieży szkolnej, przechodzą 
przy cz�rwonym świetle, nie zwa­
żając na przerażone miny kierow­
ców. którzy musią niespodziewa­
nie hamować wtedy, gdy mają 

chodzimy ... Cena 
dachu 

wolny przejazd. 
Często wid1i się. jak przechod­

nie rozglądają się na wszystkie 
strony, zanim przejdą jezdnię 
przy czerwonym świetle. Nie czy­
nią tego jednak bynajmniej dla 
własnego bezpieczeństwa. 

- Chodź, milicjanta nie mal -
to z reguły konsekwencja tego roz-
gladania się. , 

Idzie więc o kieszeń, a nie o 
be70lf'czP.ń-=:two. 

Przyznać trzeba, te wśród ta-

mlących zas:1dy ruchu przeważnie 
są ludzie przyjezdni z okol!c, 
gdzie nie ma regulacji świetlnej. 
Ale przecież na pewno nikt z nich 
nie jest w Legnicy po raz pierw· 
s•y. Szczególnie jeśll chodzi o ucz­
niów, dojeżdżających dzień w 
dr.leń do szkól legnickich, To od 
nirh w pierwszym rzędzie wyma­
gamy przestrzegania zasad ruchu 
pieszego. Oni powinni dawać przy­
kład i informować np. starsze wiej 
skie kobiety o znaczeniu sygna­
łów świetlnych. 

Jak wiadomo. Rada Ministrów 
uchwaliła ostatnio projekt ustawy 
o bezpieczeństwie i porządku ru­
chu na drogach publicznych. W 
związku z tym Ministerstwo O­
światy zobowJą?tane ztntalo do 

wprowadicnla w szkołach nauc1,a­
nia zasad bezpieczeństwa i porzą.i­
ku na drogarh. Zanim jednak od­
powiednie rozporządzenia ureigulu­
Ją tę sprawę, można i trzeba już 
teraz zwra,:�ć uwaJ(ę uczniom na 
zachowanie się w ruchu ulicznym. 

..,__ ,i' ________________________ _ 

SJDaeznego ! 
W sklepach pojawiła si� w du­

żej ilosci pię!ma purpurowa pa­
pryka bułgarska. Podajemy jeden 
z oryginalnych przepisów. nadesła­
nych nam przez „Bulgarplodex­
port", na Caszerowane papryki z 
ryżem , marchw1q. Specjał ten zna­
liśmy· dotychczas z konserw. O­
becnie każda gospodyni może go 
przyrządzić własnoręcznie. 

FASZEROWANE PAPRYKI 
Z RYZEM I MARCHWIĄ 

Produkty na Jean11 purtJę: !50 g 
papryki, 25 g ryżu, 25 g masła, 20 g 

cebuli, wiązanka młodej mar­
chewki lub 1 stara marchew, 50 g 
pomidorów, zielona pietruszka, sól, 
pieprz. 

Produkty do sosu: 5 g masła, l 
żńltko, sól. 

Sposób przyrządzen!a1 wymyte 
wyczyszczone z pestek I szypułek 
papryki faszeruje się nadzieniem, 
przyrządwnym w sposób następu• 
j�cy: nakrojoną cebulę du,! się ra­
zem z drobno skrojona marchwią, 
nastepnie dodaje się ryżu. obrane 
I nokrojone na drobne kawałki nn­
mldory, usiekaną zlelon11 pielruszke, 
sól I pieprz. Faszerowane papryki 
układa się w rondlu lub w bryt­
fance otwartą częścią do Róry I 
pr,vciska się z wiPr7chu talerz<>m. 
Soll sie niewiele. ?al�wa sie wrzą­
ca wod� do polowy oaprykl. 

Got uje się na wolnym ogniu. 
Podaie si� w sosie przvstotowanvm 
w nasteou;j:'cy soosOb: w maśle 
roznzewa się mąke. klńra. rozr>rn­
wadza sie sosem z papryk. Jeśli 
nie starcza - dolewR sie wody. Sns 
miesza się ilo chw!li za11otowania. 
po czym zde1muje się z Olł1'1 ia i 
dod�ie się tóltko. klńre w trakc;P 
ciąde20 miP�zania rozouszcza sie 
w sosie, Tak przvrzĄdzonym S'>­
sem zalewa się naprvkl l l"ntrawę 
należy jeszcze raz zaiotowa� 

Dużą pomoc okazać mo11ą w tym 
szkolne organizacje ZMS J Har­
cerstwa. 

Legnka jest miastem r,cbliwym, 
a ulice ma dość wąskie I lcręte. 
Wymaga to zwie,kszone1 ostro1.no­
ści ze strony wszystkich :iżytkow­
ników ulic, tak zmotnryzowanych. 
Jak pieszych. Nie możnd wle,c po­
z.wohć na to. żeby zasady ruchu 
}'rzestrzegane były tyU<o wtedy, 
gdy na rogu stoi mihcjanl. Nie 
chodzimy przecież dla milicji i 
nie dla niej wprowad1.a się s:;g­
na!y świetlne, czy pasy bQzrie· 
czeństwa na jezdniach Nie tłu­
maczmy się, że przechn1zimy jezd­
nię przy czerwn,wm świPtle 1vl­
ko WÓWC7as. jeśli mamy pewność, 
że nie nadjeżdia żad,,n poja7.'l. 
Aż taką widoczno�cią n•sze ulice 
nie mngą sie J)O("hn;�lit Naji!le, 
zza zakrętu wyjechać mo'-• sa­
mochód. majac wPdług sy,rnalów 
świetlnych wolna, drOl!P,. Czy ud'!l 
się kierowcy w porę zah amować. 
a n11m uskoczyć przPd kal�twPrn'? 
Lepi�i nie ryzykował. Sh,tyc-tvl-::i 
w•1padków drOl!OWV�h wykawją, 
że duzv procent wypadków droeo­
wyrh powo lowanv je�t r,rz.Pz pie­
S'-Y<'h. Pa.niętajmy, ;,e .a.zdnla 

jE-!lt dla poi•,dów, a dla ni,,..•7,ych 
chodniki! Kieilv wi�r s�hod1,imy 
n• j e,:dnię. zarhnwa'my J•k naj­
dalej idą•ą ostrofo„ść 0Ja w!as· 
J"lf'I'.!"' hezp· eC'�eń�twa. �i0 dl;a ('7.V­

jeJ!rś wi -tzimisię", jak Io :11�kt6-
rzy sąc>zą. 

Zbigniew Kremeck.l 

Nauczycielami w SPR .•ą ln!•­
nierowie - rolnicy i nauczyciele 

Dwa nowe punkty 
usluąowe 
• oba bardzo 

pożyteczne 
Gospodynie domowe na pew­

no z radością powitają wiado­
mość o uruchomieniu prz;ez Po­
wiatową Wielobranżową Spół­
dzielnię Pracy Usług Rzemieślni­
czych punktu usługowego, zaj­
mującego się prężeniem firanek 
I prasowaniem koszul męskich. 
Punkt ten mieści slę przy ul. 
Grodzkiej 41. 

Również pożyteczną działal­
ność uslul!ową zainicjował legni­
cki Oddzl;il PTTK, podejmujac 
się przedsorzedaiy biletńw do 

kin legnickich. W estetycznym 
kio�ku. miP.szczacym się pod ar­
kadami „Kramów Sledziowych", 
ll'Mna nabyć również przewod­
niki turysty�me I publikacje kra­
joznawcze. Zatros1.czono się tak­
że o upominki z Lel!nicy. zaooa­
tru jac kio�k w ładna ceramikę 
bole�lawiecką i pocztńwki z na­
graniami popular:1ych melodii. 

(a) 

(Ciąg dals:11 ze str. 1) 

ne m;,jące na celu przyspiesze­
nie i podniesienie jakoś-ci ,·o­
bót, toczących się �cykle O\na­
le i gnuśnie. Słowem - mowa Jo 
ręki lub 11anl!a. P·:acownicy wy­
konuJący remonty przywyk1l do 
tego rodzaju nadzwyc:i:ajn} eh do­
datków premiowych i z pewno­
ścią niełatwo się ich wyrzekną 
Nic też nie ·11sk6ramy zaktHdn­
niem ,,drętwP.j gadki" w stylu: 
dekarzu, acl1 dekarzu oka! w,Łl­
kodusznoli� i nie mrugaj poroz.u­
m:ewawczo do lokatorów, ł,y 

ci s:awlali pól litra rlo ltaż­
dej roboty. Musimy raczej ,;.,rr.i 
met..o.:iycznie odz.wye:i:ajać deica­
rza ,;zy malarz;. od dodatkowych 
ekwiwalentów za pracę, z pl'y­
watnej kieszeni. M;.isimy okMat 
absolutną ,.;:nieczuiicę" na ws:ze!­
kie aluzje tych pracownikuw 
zmierzające do 'lainka..wwam3 
premii od lud1,i dotkniętych pia­
gą :·emontu. 

o,t„tecznego wyplenienia tyr;h 
niemoralnych oby<.zaiów m�żc­
my chyba t.ądać od p1:ze<bię­
biorstw remontowo-budowlan rch, 
które z pewnością mogą Wi'o!:1, 
z<lziaiać przez wzmożenie kon­
troli i podnluien:.a dy�yp)iny 
pracy 

Zet 
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Sprawy 
• 
I sprawki 

KONIOKRADY 
Rankiem pew�o dnia w styczniu 

bieżącego roku rolnik we wsi Ulesie 
- Franciszek WojLylo z przeraZeniem 
stw1erC1ził, :te skradziono mu konie 
wraz z uprzężą 1 wóz. o łącznej war­
tości ok. 20 tys. złotych. Wkrótce po 
tym okaznto slę, te drugim poszko­
dowanym we wsi jest Bazyll Ome­
lan, któremu w nocy zabrano konie 
wartości ok. 6 tys. ztoLych. 

Ludzie we wsi Ulesle mówlll, że 
popr1ednjego dnia widzieli tutaj nie­
-znajomych osobników. Natychmiast 
wszcz.�to dochodzenie, które szybko 
doprowadziło do ujęcia sprawców. 
Okazalt się nimi 65-letnt Ferdynand 
Br.tez.iński 1 28-letnt Franciszek Brze­
ziński. W toku śledztwa ustalono, 
±e obaj mężczytni po dokonaniu 
kradzieży udalt się wozem z.aprz.e­
-z;o.nym w parę kont do Kamiennej 
Góry. Tam sprzedali wóz a parę ko­
ni wywte111 wynaJetym sAmochodem 
cl�tarowvm do Lewina Brzuklego, 

aby już na innym terente dokona� 
sprzedaży koni. 

Na rozprawie, która odbyła st� 26 
września br. w Sądzie Powiatowym 
w Legnicy, oskarżeni nie przyz.nr,11 
się do winy, twierdząc uparcie, Ja­
koby konie i wóz zostały kupione 
prze7. jednego z nich na tareu w 
Legnicy. T.\cznl śwladkowte 1. Ule­
sia. KaTnienneJ Góry t Lrwiua Brze­
skiego zło1yh w tej !i.prawie ze2na.­
nta, świ,d<"1ace niezbicie o winie 

obu Brz.ezińsklch. Ponadto Ferdvnnn:J 
Brzeziński odpowiadał 1.a posługi­
wan,e sie metrvką urodzenia na m.· zwlo;ko Piotr Dyttow. 

Wyroklem Sądu ohaj ńo;kart.C'nl o­
trzymall knry: Ferdynnl'd Brze�111� 
�kl - 2 lat.a wiezienia t 1000 ztotyth 
grzywny. Fr:rnciszek Brz.ezil,!i.kl -
2 lata więzienta. 

FALSZERZ 
w dniu g pat.dtłernłk• br. S�d Po­

wiatowy w Legnicy roipatrtwal ,pra-

w, Wlady1!awa Sleradtklego, byłego 
pracownika legnickiej Huty Mie!:121. 
35-leLni Władysław s. zatrudniony 

był w Hucie jako referent. socjBlno­
bytowy 1 w zw1ązku z. pełnioną funk­
�-..; :r..!!11 dostt;p d.(') kartot.'?kl pra­
cowników, v/ której pr:,-\l,t.d,;1mo 
adnotacje dotvc1.3,ce pr1,ydzlalu W(­

gla. w toku śledztwa ut11t�lono, t.e o­
skartonY k'lkanaście nqy slAh17.o­
wal da.ty zwolnienia prac'l)wn!lcćw z 
Huty ! pobierał a.svjlnaty w-:all",we 
za 011;oby jut w Hncle nie 7Rfrud­
n1one. Asyl"na.ty te sprzedaw'l.ł, ;,. 
olenlĄdze 1atr7,vmvwał dlA siebie. \V 
ten sposób WłRdv�taw s. za,:::�rnąl 
na szkod� prr.ec.1�1ęb1orstwa 7.4◄� 1:1. 
Za te prze�l�pst.w1 Władysław S. zo­
stał ska1any na karę 1 roku v t,z\r.­
nia, 4.000 zł �rzywny oraz utra.tę 
pr:tw publ1cz.nych \ obywatt-1.;kh::h 
praw honorowych na okres 2 lal. 
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Pokłosie IV Sesji MRN 

Dalsza poprawa 
usług 

komunaln9ch 
W odróżnieniu od �ytuacjl w 

dzłedz:nie remontów, stan usług 
komunalnych świadczonych przez 
prtedsiębiorstwa MRN dla ludno­
ści Legnicy uznany został przez 
Radę za na ogól dobry. Tę oce­
n� najlepiej uzasadnia rozwój u­
rządzeń komunalnych ujęty w pla­
nie na rok następny. Jak wiado­
mo jeszcze w tym roku zakończo­
na zostanie rozbudowa wodoc!'l­
gów, zaś oslPgnięcłe zdolnośc! _pro 
dukcyjoej 28000 metrów szesc1en­
nych na dobę zaspokoi wszystkie 
potrzeby ludności i przemysłu w 
tym zal<resie na wiele la I. 

Budowany ob<!"nie zbiornik i:a­
zowy oddanv zostanie do użytku 
z k�ńcem sierpnia przyszłego ro­
ku. W ten spl)sób zasób gazu wzro­
śnie do 50 tys. metrów sześcien­
nych, co powinno doprowadzić d:> 
wveliminowania przykrych zakló­
c,:ń w dostawach gazu dla gosoo­
darstw domowych, zwłaszcza w o.­
kresie zimowym. 

Po kapitalnym remoncie zosla• 
file oddany do utytku Hotel Cen• 
tralny, przy ul. Obrońców StaHn­
gradu, który otrzyma zupelme no­
we wyposażenie. W· roku przv­
sz!ym mlas.to otrzyma ekspresov.,y 
salon czyszczenia garderoby przy 
pl. Chopina, zaś w roku 1963 sa­
moobsługowy salon pralniczy • . O­
prócz tego usługi pralnicze św,�d­
czyć będzie Spółdzielnia Im. Kll>ń­
skiego. która w tym roku urucho­
mi odpowiedni punkt us1;1gowy. 
Jakkolwiek w planie 5-letmm. me 
było przewidziane uruchonn�n\e 
dutej pralni mechanicznej. Io Jed­
nak w związku z Istniejącą. ko­
nieczności a, pralnia taka będzie u­
ruchomiona w obiekcie byłej ,ia• 
zownl przy ul. Sc!nawslciej. Przy 
tej okazji należy wspomnieć o i­
stniejącym pro'ekcie budowy no­
wego hotelu. któr;i r<'7.Poczme się 
jes1.cze w bieżl\cc·j 5-latre. 
. Mia�to otr1.vm�lo J 2 nowych au­

tobu�ów, zaś dalsze 4 DC'7vdzieiof'C! 
z�IRną w roku przy5złvm. Jak 
wiadomo w tym roJ.·u wybudowa­
no pętle trarr�wa lową koło dw•>r­
ca ora1. zains1alowRno wiaty J"I:\ 

przy�taPkach co pr1.vc1:vniło s1e do 
podniesienia snrawnośr-j ruchu l 
poziomu obsługi pasat.er6w. 

ROZBUDOWA 
SIECI OSWIETLF.NIOWEJ 

W planie na rok przyszły prze­
�d d .,je się założenie 498 punktów 
oświ--tlenia ulicznego, gtownie w 
dziel:1icy Bielany. obejn,ującej re­
jon Alei Gen. Swierczewskiego I 
iąsi">dnicb ulic. W tym roku o­
świ�tl�nie za1<ladane jest w dziei­
nicy Tarni.nów i Koszarowo. gdzie 
mimo pewnvrh opóźnień prze\"i· 
dziane jest oddanie do użytku pod 
ko�1ec roku ponad 500 nowyrh 
pun1<ttS<v nlicznepo I 180 jarz�nio­
wych. Pod koniec rt'lku 1962 w 
mieście będzie czynnvch ok. 2.200 
\amp ulicznych a po zrealizowa­
niu w rnku 19B3 ostatniego etapu 
inwru::tycii ośwtetlcniow�j Legnica 
stanie się jednym z najlepiej n­
świetlonych miast nie tylko na 
Dolnym Sląsku, ale I w kra.iu. 

Powatnie wzrM\ają wydatki na 
remonty drói[ ulic i mostów. V1 
przyszłym roku przeprowndzOl'Y 
zostanie remont kilku mostów ml,:­
dz:v Innymi prz:,, ulicach Jaworzyn­
skiej i Powstańców. Stworzone zo­
staną warunki dla znaczne�o po• 
szerr,enia zakresu bieżących na­
praw dróg, których stan zwłaszcza 
ne peryferiach mia$.ł:l jest wręcz 

katastrofalny. Będą równid ukła­
dane chodniki przy niektórych 
bocznych ullcach. Ponadto w spe• 
sób o•\a\eczny będzie uregulowa­
na sprawa naletytego układania 
nawierzchni ulic po przeprowa­
dzanych wykopach. 

PORZAl)KOWANJE MJ'\STA 
N'ADAL NA PIERWSZYM PLANIE 

W trm roku w opar�iu o dutą 
inicjatywę i pomt:'C okazywaiią 
przez społeczeństwo w szerokim 
zakresie r�ali7owany jest p:-o�rarn 
porzą1kowania Legnicy. W,•kona­
no 1uż elewacje na P0!1ad 50 bu­
dynkach. a ich liczba do knńca 
roku V.'vnłesle oonad 70. Zalożo,,o 
w ooa1·du o c:rvnv społeczne 1 1  
zieleńc0w l !=kwerów. pa�y ziele­
ni przy 111ica,.,h Dzirnnil-arskiei i 
Pfastr,wskiC'L Vh:oruinc <:ie na �lo­
świa.dcze,.,i"!łrh lat ubieitt:vch Pre­
żydium M'lN 70r,rnnizo,"ato c,v­
n;v spotee7.ne. których P(ektPm iP$I 
rvlmal"lW? ... 1iP kilkuna.c::1u tvsię�� o­
kiPn ori=łz znar1ri-=-i Jiczhy ballro­
nów i br�m wciścinwvC'h no bu­
dvnk0w. W n!colo 1 00 b•vlynka"il 
orh,..,1.10,t·:,n.-, h�dri do ko.;r-R. rokit 
klatki �rlionowP i w mriei ,-.-i�­
''f'i f.ak_;p; c.-a'Ticj jlr.,r-i Vl'ltek za­
ło7'nne zos::.,.,:"' ośt\·ir.tle'.""i�. 

Trzeb:\ j ... ,.:i,.. ak :-;l\ui"r,.;..,.ić. te 
te-moo pnrzar1kn,vani� 1�1o'ek �crfl ... 
dowych i('lst ?:hvt powoi.,� t te ie­
szczt=i '7h,•t f"l"lf'llo �Pmł rr: i Q <C"7l-�ńcy. 

,Dokończenie na str. 6) 
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Co ciekawego 
w złotoryjskim liceum ? 

Dyrektora Liceum Ogólnokształ­cącego w Złotoryi, Edwarda Kop­czaka, zastajemy przy sporządza­
niu pl�nu modernizacji szkoły. 

- Nad czym ciekawym pan pra­
cuje? - pada "pytanie reportera. - Do zrobienia jest wiele. Prze­de wszystkim brak nam jest sce-

Przygotowują się 
• do zimy 

, Srogo może się zemścić zima na 
łych, którzy się do niej nie przy­
gotowali. Nic dziwnego, że odpo­
wiednie placówki w Złotoryi żyją 
�uż przygotowaniami do białej pc,ry 
roku. Niemal największe zadania 
,toją przed handlem. 

1�30 ton ziemniaków dla zakładów 
pracy I sprzedaży detalicznej w 
sklepach. Zdołaliśmy z tego wygo­
spodarować 200 ton dla zakhdów 
nie objętych akcją przydziału zier.1-
niaków. 

Drugim rozmówcą jest wicepre­
zes Powszechnej Spółdzielni Spo­
żywców, Tadeusz Fijałkowski, któ­
ry poinformował nas o zapasach 
zimowych. 

ny i wskutek tego nie mają gdzie 
występować zespoły zarówno wła­
sne jak i obce. Zarnierzamy więc 
zbudować taką scenę w auli. Poza 
tym wyposażymy aulę w 150 krze­
seł. Aula będzie jednoczefale speł­
niała rolę świetlicy dla młodzie­
ży odrabiającej lekcje. 

- Mamy dużą bibliotekę, llczą�ą 
około 6 tysięcy tomów - mówi da­
lej dyrektor Kopczak. - Ponieważ 
nie wszystkie dzieci mają odpo­
wiednie warunki do •czytania w 
domu, otworzymy w sąsiednim lo­
kalu czytelnię. Wyposażymy ją w 
szatki, stoliki, krzesełka I zaopa­
trzymy w prasę. 

- Kiedy to wszystko zostanie 
wykonane? 

- Nie mogę jeszcz!! podać do­
kładnego terminu, ale na pewno 
do kot\ca bieżącego roku kalencla· 
rzowego. 

Wychodzimy na małą przechadz­
kę po budynku szkolnym. Na ko­
rytarzu pracują malarze. 

- Odnawiamy lamperie we 
wszystkich korytarzach - mówi 
dyrektor. - Wkrótce na ścianach 
zawisną barwne reprodukcje obra­
zów. plansze z różnych dziedzin 
nauki oraz zeslaw fotografii po­
święconych Komunistycznej Partii 
Związku Radzieckiego. 

- Duto się mówi o politechni­
zacji. Na pewno i u was robi si<: 
coś w tym kierunku? 

- Oczywiście. Komitet Rodzi­
cielski wspólnie z dyrekcją zobo­
wiązał się urządzić !(abinet prac 
ręcznych dla dziewcząt, który zo­
stanie wyposażony w maszyny do 
szycia i Inny sprzęt. 

Lekcje fizyki prowadzi się me­
todą cykliczną. Polega ona na 
t:vm. że uczniów danej klasy dzie­
li sie na kilka trz:vosobowych i,irup. 
Każda grupa wykonujP. kolejno 
różne doświadczenia. Pragnę pocl-

l � Ziemniaków nam w tym roku 
'nie zabraknie - mów! kierownik 
Wydziału Handlu Powiatowej Rady 
Narodowej, Stanisław Mlller. - Z 
przydziału nasz powiat otrzymał 

- Poza ziemniakami mamy w ma­
gazynach 40 ton warzyw, 20 ton Ja­
błek, 8 ton kiszonych ogórków I 12 
ton kapusty kiszonej. Jestem zda­
nia, te nasi klienci nie odczujfl żad­
nych braków. 

Kiedy 
zabłyśnie 

kreśllć, że  do wprowadzania poli­
technizacji w naszej szkole włą­
cza się cale grono pedaiioidczne. 

Czworokątna. ba.szta. za.mitu w Grodźcu 
fot. L. M!II er 

Egipskie • • • c1emnosc1 
w Chocianowie 

Ulica Kościelna w Chocianowie 
lest w godzinach wieczornych trud­
na do przebycia. Na całej Jej dlu· 
got!ci (ok. 300 metrów) od uJ!cy 
Kolejowej . aż do bramy FUM-u 
nie ma ani jednej latami. Panują 
tu nieprzeniknione, egipskie ciem­
ności, a przecież ullcą tą praco­
wnicy FUM·u wracają wieczorem 
o godz. 23,00 z drugiej zmiany, In· 
ni zaś udają się na III zmia­
nę. 

W miesiącach zimowych wszys· 
ey udający się rano do pracy bę­
dą pnebywać ten odcinek po o­
macku, a przecież o wypadek nie 
trudno. Ulic nieoświetlonych w 
Chocianowie jest więcej - chociaż­
by ()gTodowa, 3-go Maja czy Pol• 
na. Warto, aby tą sprawą .zaintere­
sował się Zakład Gospodarki Ko­
munalnej w Chocianowie oraz O· 
kręg Energetyczny w Legnicy. 

Wis. 

Zwyrodnialcy 
J'an Przestrzelski szedł spokojnie 

jedną z ullc Wojcieszowa. Gdy zna• 
lazł się na moścle, dwóch chuliga­
nów, J9-ietni Zbigniew Sadowski 1 
24-letni Jan Tokarek, bez tadne�o 
powodu rzuciło się na • niego. Prze• 
strzelski został przez nich pobity, a 
następnie wrzucony z mostu do Ka• 
czawy. 

Wypadek miał miejsce w godzinach 
wieczornych, kiedy na dworze było 
ciemno. SzczęśHwym trałem przecho• 
dnie usłyszeli Jęk I wyciągnęli z rze­
ki ofiarę chuti&ańskiego wyczynu. 
Przestrzelskiego odwieziono do upt. 
tala, gdzie lekarze stwierdzili z.lama. 
nla czaszki. Gdyby nie przypadkowe 
zjawienie się ludzi, mógłby on um­
.rzeć w nurcie rzekł. 

' Sprawcy zostal1 arentow;1n1 1 bE:dą 
odpowiadali prze� Sądem Powiato­
wym w Złotoryi. 

Nie wystarczy dobrze się najeść. 
:Zimą lublmy cieple mieszkania, A 
jak z opalem ? 

- Wegla wszelkich asortymentów 
I drewna podpalkowego mamy doóć 

mówi kierownik ml<'jscowego 
Biura Opalowego, Ryszard Toma­
szewski. - Apelujemy do miesz­
kańców, aby już teraz nabvwall 
opal a nie dopiero z chwilą nadej­
ścia silniejszych mrozów. 

Czy bi:dzlemy mieli się w co u­
brać w mroźne dni? Alet oczywi­
ście, pomyślał o tym MHD. Oddaj­
my na chwilę głos dyrektorowi, 
Tadeuszowi Zapłacie. 

- W naszych sklepach znajduje 
się duży wybór odzieży zimowej: 
płaszcze. futra, sukienl<i, ciepła 
bielizna itp„ a także zimow_eeo obu­
wia damskie�o, męskiego I nzie­
cięcego. Na Tari,iach Krajowych w 
Poznaniu kupiliśmy towaru na se­
zon jesienno-zimowy za 7W tysiące 
złotych. Bolączki? Owszem �!\- ,nar-

� twię się bardzo, że nie matr y dla 
pań tanich płaszczy w cenie· ori 500 

do tysiąca złotych. 

Wiele pracy w związku z pl"T.V!lO­
towanlem do zimy ma takr,e ?vli�l­
ski Zarząd Budvnków Mieszkal­
nych, Dyrektor Paweł Dziewiński, 
powiedział nam: 

- Sporządziliśmy listę potrzeb, 
według której szklimv okna w piw­
nicach, dorabiamy drzwi, ramy o­
kienne Itp. Nie będziemy w stanie 
sami wszystklep,o wykonal- I za po­
średnictwem „Wiadomości" apclu­
Jemv do lokatorów. aby n�m po­
mor.Ji. Właściwe zabezoioczenie  bu· 
dynków jest bard7.0 ważną sprawą 
bowiem chroni przed p0knłcciem 
rury wodociągowe I kanaliza�yjne. 

* 

n"' _,.....,u u•�r�,v�zir ie1;;zcze kilka 
tyg0dnt, ale bardzo dobrze. że już 
czyni sle do niej przyg<,towania. 
Dzieki temu uniknie sie wielu 
przykrych niespodzianek. 

• 
pierwszy 
neon? 

Wiele małych miasteczek na 
Dolnym Sląsku przybiera wieczo­
rami coraz przyjemniejszy wygląd. 
Jarzeniowe lampy n a  ulicach, ja· 
rzeniówki w sklepach oraz efek­
towne neonowe reklamy I szyldy 
uprzyjemniają wieczorny spacer I 
zdobią miasto. 

W Chocianowie tego wszystkiego 
brak. Jedyny sklep samoobsługo­
wy z pieczywem, gdzie zainstalo­
wano oświetlenie jarzeniowe, przy­
ciąga wieczorami wzrok wszyst­
kich przechodzących przez plac 
Wolności. 

„Więcej światła" - chciałoby się 
powiedzieć gospodarzom sklepów 
w Chocianowie - Robotniczej 
Spółdzielni Zaopatrzenia i Zbytu. 

Wis 

Rośnie zakład 

pracy 
dla 150 osób 

Pracująca do niedawna olejarnia 
w Chojnowie została zlikwidowana. 
Natomiast w obiekcie fab,ycznym 
prowadzi się prace adĄptar.yjne, 
ma.iące na celu uruchomienie tam 
wytwórni pasz przez Rejonowe 
Przedsiębiorstwo Przemysłu Pasz 
Treściwych „Bacutil" we Wrocła­
wiu. 

Prace adaptacyjne prowadzi Po­
wiatowe Przedsiębiorstwo Remon­
towo-Budowlane w Złotoryi. Ich 
koszt wyposażenia - około 2 milio­
ny zł. Zakład będzie czynuy w dru­
giej połowie przyszłego roku. 

Wytwórnia będzie zdolna wypro­
dukować dziennie 26 ton pasz dla 
tuczu trzody chlewnej. Znajazie tu 
zatrudnienie około 150 osób. 

Szkoła podstawowa w Złotoryi widziana z lotu ptak&, fot. L. Miller 

Roimawlal: 
Lesław Miller 

li.lli.ł..AA.&Ali••····••u.u••················u, 

Walka z rumowiska'mi 
We wsiach powiatu złotoryjskie 

go prowadzi się szeroko zakrojoną 
akcję odgruzowania rumowisk. 
A jest ich tu dość dużo. Blisko 
300 gruzowisk znajduje się na 
terenach prywatnych rolników, 
70 - ną gruntach Państwoweg" 
Funduszu Ziemi oraz około 60 
na posesjach GS i Państwowych 
Gospodarstw Rolnych. 

Jak się dowiadujemy od ar­
chitekta powiato:"'ego, mgr inż. 

Czesława Ferdyna, część rumo­
wisk chłopi zlikwidują sami, a 
pozostałym (chodzi o trudniejsze 
prace) pomogą Gromadzkie Ra­
dy Narodowe. W bieżącym roku 
wydatkuje się na ten cel około 
1 miliona zł. 

Do końca przyszłego roku 
wszystkie gruzowiska zostaną już 
zlikwidowane, 

(L. M.) 

Wyre01ontują 

250 budynków wiejskich 
Budtety miast I osiedli przewidują 

co roku powatne sumy na remonty 
budynków mtenkalnych. We wsiach 
jest o wiele gorzej. Tylko w ntelicz­
nycb wypadkach chłopi remontują 
swoje obiekty. 

Mając te względy na uwadze WoJe-­
wódzka Rada Narodowa we Wrocla• 
wlu wydala 1pecjalne zarzqdzenle 
w sprawie rozwoju budownictwa 1 re• 
montów na wsi. 

Co w związku z tym zrobi się w po• 
wiecie zlotoryJ1klm? Wkrótce wyru• 
szą w teren fachowcy I ocenJĄ stan 
wszystkich budynków. z tego 250 
najbardziej zniszczonych wytypuje 
slę do remontu na przyszły rok. 

Remontować będą chłopi we wlał• 
nym zakresie. Bank Rolny udziell 
im pożyczek, a PZGS postara 1lę 
o dcstarczenie potrzebnych materia„ 

Renlizojq 
nową pol itykę 

mieszkaniową 
Miejska Rada Narodowa w Zło­

toryi przystępuje do realizacji 
uchwały sesji MRN nr 15, która 
mówi o nowych zasadach przy· 
działu mieszkań. Sporządzono już 
wykazy lokali nie nadających się 
do dalszego zamieszkiwania, nad· 
miernie zagęszczonych, spisano na-· 
Jemców posiadających nadwyżki 
mieszkaniowe i sporządzono wy· 
kazy domów zakwalifikowanych w 
latach 1961-65 do rozbiórki. Dzię­
ki temu MieJska Rada Narodowa 
ma dokładne rozeznanie o stanie 
lokali i potrzebach lokatorów. 

Nazwiska osób otrzymujących 
mie.szkania będą podawane do 
publicznej wiadomości. 

(lemil) 

16w. Poza tym chłopi remontujący 
budynki •korzystają ze znltek pn:y 
płaceniu podatku. 

(L. M.) 

lle jest z dokształcaniem 
dorosłych 

w Chojnowie 
Z dziwną beztroską podchodzą 

kierownicy niektórych zakładów 
pracy do problemu dok&ztalcania 
swych pracowników w zakresie 
szkoły podslawowej. Cala Ich dzia• 
łalność w tym zakresie ograniczy­
ła się do sporządzenia wykazu o­
sób, które w bieżącym roku szkol­
nym miały uczęszczać do Szkoły 
Wieczorowej dla Pracuje,cych. F..­

!ekt jest taki, że do szkoły uczę­
szcza tylko 82 spośród 210 zgło­
szonych ur-zniów. 

Miejski Zarząd B,· ynków Mie­
szkalnych zgłosił Il osób, Ośrodek 
Maszynowy - 9, Przedsięl;>iorstwo 
Gospodarki Komunalnej - ?. Do 
szkoły z tych trzech pr1.edsiębioslw 
nie uczęszcza nikt. Z Zakład,1w 
Terenowych Przemysłu Spożyw­
czego miało dokształcać się 8 o­
sób, do szkoły zaś chodzi jedna 
pracownica, która jako matka pie· 
ciorga dzieci winna być zwolnio­
na z obowiązku dokształcania się. 

Podobna jest sytuacja w Pow� 
szechnej Spółdzielni Spożywców 1 
Chojnowskich Zakładach Wyrobów 
Papierowych. 

Najwyższy czas. aby dyrektorzy 
i rady zakładowe tych zakładów 
zaczęli w praktyce realizować u­
chwały Rndy Ministrów i Komite­
tu Wojewódzkiego PZPR w spra­
wie dokształcania pracownilcńw. 

(a.d) 

Dziś na łamie 'Oskarżonqch 

zasi�dcll 
Wydział �rny Sądu Powiatowego 

w Złotoryi wyznaczył na d:1.,ień 27 
patdziernika kilka ciekawych roz-
pr

���·d?.y innymt na lawl.e oskarto-­
nych zasiądzte Stanisław Matycha z 
Wojcieszowa. Akt oskarżenia zarzuca 
mu, te cz(!sto się upijał 1 po pijane­
mu znęcał stę nad swojq żoną. Po• 
dobny cz:vn zarzuca 'lię 60·letn1emu 
Jó1.efowi Dud�rze ze wsi Sokdłowłec. 

34•\etnla Anna Pacierz. l 65-letnia 
Anna ?"r�.,,n�ka z Proboo;zc7owa o· 
skartone są_ o to, te poblly kijami 

kierownJka miejscowej szkoły, Stani• 
sława K'owalsklego. Do pobicia doszło 
po sprzeczce w sprawie wypasu byd• 
ła na szkolnej działce koniczyny. 

Michał Ziemiński będzie odpowiadał 
za lo, te dokonał w złotoryjskim Pań 
stwowym Gospodarstwie Rolnym kra 
dzieżv 100 kg pc:1entcy wartoścl 300 
zł. Na ławie oskarżonych 1.aslądzle 
wraz z nim <=tpni!'-llaw Tk�czyk, który 
kupił ps1,enlcc: wiedząc, i:t pochodzi 
z kradziety. 

Lex 

., 

Pocztówka 
ze Złotoryi 

Przed pi<:clu mniej wię­
cej la ty. wielka radość 
ogarnęła ' nas - złotory­
jan (jak to słowo dum­
nie brzmi, prawda?): o­
tworzono wreszcie, po sze­
ściu latach wytężonej bu­
dowy, piękny, now.oczesny 
Powiatowy Dom Kultury. 
Przez te pięć lat nasz „Pe­
dek" dobrze służył społe­
czeństwu. Ale czy będzie 
dalej służył - nie wiado­
mo. Rzecz w tym, Panie 
Redaktorze, że nasz Dom 
Kultury prawnie nie ist­
nieje... Nie, nie sp�dłcm 
na głowę z trzeci ego pi<:­
tra, ani nie miałem „roz­
mowy" z żon1. To j<!st 
fakt: dom kultury nie zo­
stał j eszcze oddany do u­
:i:ytku. A tu już należy się 
naszemu jubilatowi ge­
neralny, odmładzający re­
mont. Ale to czego nie ma 
(przynajmniej prawnie), 
nie może być remontowa­
ne. 

I dlatego przeczuwam, 
Panie Redaktorze, że któ­
regoś pięknego dzionka na 
sze wspaniale ognisko kul­
tury zostanie zamknięte na 
wszystkie spusty, bo ze 
względu na tzw. stan tech 
niczny nie będzie się na­
dawało do dalszego użyt­
kowania. 

I wtedy znów przyjd1.ie 
czekać nam z sześć lat na 
wYbudowanie nowego Do­
mu Kultury. 

Z czekając)·m więc 
pozdrowieniem 

T. BUKIET 

Zainteresujcie się 
pomóżcie 

W powJech1 zlotorujsktm 
Istnieje 81 kół PCK. W ,rko­
lach. podstaWOWI/Ch Je1t . kh 
39. Dzlęld troskliwej opiece 
nauczycleH pracują one dobrze 
t mogą poszcz11ci<, się powa.t­
nym ctorobkłem. 

Jest jednak druga czę$d kół, 
które tstnteJą przv wszystktcłi 
zakładach, r6.tn11ch plonach. 
gospodarczvch t handlowych. 
Jest tch 41. Poza kołem przy 
ZG „Lena'' l WZPW nie prze• 
1awtajq. tadncj dztalałno.4cł. 
chod skuptajq one tudzt do• 
rosz.11ch. Zarzqdy tych kół nie 
potrafłq na.wet zebra" skrom• 
nych. składek członkowskich. 
a o rozprowadzeniu iegltvma• 
ej' w.fród &wotch członków 
nawet nłe ma mowv. 

Zarzqd PoWiato wy PCK ,jkla 
efa! się • 7 o.,ób. Obecnie Jest 
tch 5. Ma bardzo powa.t11e trud 
noścł w pracy. Zwraca, stę kU 
kakrotnte do P!>RN proszqc o 
pomoc - ale daremnte. Wy• 
dzlat Zdrowta nfe eh.ce slyhet 
o współpracy. a kteroumfcy 
Instytucji nawet n.te wtedzą 
o htflłentu taldch kół . 

Trzeba, aby $tan ten uległ 
n11tychm.lastowe1 voprawfe. 
czeka mu na fnterw"ncję 
PPRN'. 2ądamy pomocu od 
Wvrtzlnlu Z"dr01oło. O ttobrq 
r,rnre l rozwój orqantzn.c.H 
PCK "' noJoiec-fv win.nu �11trou 
czv� �łe 1.nn.vstkle fnstvtut""Je 
a .111iczególnle pracowntcu • tr1ro 
wta. Oset 
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Dobry sad - to konsument DvrekcjQ Budowy 
Osiedli Roholniczych 

Wchodzę do &klepu i potykam 
się o biczysko, którego wtaśdcie­
lem okazał się wąsaty rolnik z W<1-
droża. 

Widząc znajomą twarz, wdaję się 
w rozmowę. 

• 
I 

zadowolony 

producent bogatg 
w LEGNICY, UL. ROOSEVELTA 1, tel. 30-67 

• 
przyjmie od zaraz: 

INŻYNIBRA lub TECHNIKA ELEKTRYKA, 
INŻYNIERÓW lub TECHNIKÓW BUDOWLANYCH, 
posiadających uprawnienia budowlane 
[NŻYNIERA lub TECHNIKA SANITARNEGO, tm-q­
dzeń wodno-kanaUzacyjnych i CO 
ORAZ PRAWNIKA (na pełny etat) na stanowisko KIE­
ROWNIKA Działu Dokumentacji Prawnej. 

Warunki pracy I płacy do omówienia na 
Zgłoszenia pisemne prosimy kierować na 

rekcji lub zgłaszać się osobiście.-

miejscu. 
adres Dy-

R-179 

Ogłoszenia drobne 
ZGUBIONO l•gltymację ube,plecr,e­
l'liową prac-:,wniczą nr 285368, wy­
dirną przez Zakłady Dziewiarskie .. Mt 
Jana•! na nazwisko KotU.k Helena. 

D-351 

ZGUBIONO . ks!ąteezką ubezplecze-
1110:wą pracown:czą seria R nr 33671 =ł 
wydaną przez SPIB w LeRnicy na 
llaZ\vi.sko Smotewskl Stanisław 

D-352 

ZGUB!Ol'IO pieczątkę z napisem: 
s,Masarn1a nr l w Legntc".cim Polu. 
GS Przybków". D-353 

ZGUBIONO legitym•tję uc,:nlow•k� 
w·ydaną przez t Ucellm O2ótnoksztar 
cące w Legnicy na nazWi5ko Skrzyp• 
czak Tere.,.. D-3Sł 

ZGTJRJONO p::'7A�PU�t�.ce do Huty Mie 
drl w Le-(:!rtjey wyd11n1, na. nazw1c.kł) 
Ho11cza llubert. D-�5T 

ZGUl3JQ�O przeou,tkt: nr ('10178 do 
Huty _Miedzi w Lł!gnicy, wydaną na 
nazwisko Kozak Tadeusz. D·308 

7.GUBIONO legltymacj, nkolną nr 
279, v.--yd::1.1u, przez ZA.ssdniczą S1,ko­
le Zawodową w LeRnlcy na na:r.wi­
sko Rozenberg Borys, D-359 

ZGUBIO'.'/0 4 klu"'e na kółku. Zna­
l3zca proszony jest o ZWTot kluczy 
za wynagrodzeniem. Legnica, \Vro„ 
eta wska 8 m. 5. D-350 

- Fajnackie, eo? - wskazuje wą­
sacz na śnieżnobiały, pieniący się 
miąt.sz jabłka. Weź pan - podn<,.,,i 
z lady dużą torb,:, żeby poczę.st<>­
wąć kupionym.i jabłkami . 

- Dziękuję panu, wziąłbym, gdy­
by to były owoce z własnego sa­
du. Te jabłka, które trzymacie w 
ręku, pochodzą aż spod Warszawy, 
z. grójeckiego. Tam w<lżą owoce 
ze wsi do miasta, tak sano, jalt 
wsz.vstk(e ziemiopłody, A może po 
mleko też pan przyjeżdża do mia­
sta? 

Obruszył się mój rozmówca. 
- Mam pięć szczepów prze& do­

mem, ale powiem panu, ani je<lno 
przez tyle lat nie zarodztlol A jak 
roś jest, to robak zeźre. 

- Bo pan nle dba o drzewa. 
Bez pielęgnacji, bez opryskiwania 
nie doczekacie się plon;;, 

Jui dwa r_azy - ciągnie aalej 
gospodarz z Wądroża, udając że 
nie słyszy mojej uwagi - chwyta­
łem za siekierę, żeby to Jak w 
Piśmie Swiętym stoi, drzewo co 
nie  rodzi wyrąbać i sua I ić Ale 
gdzie tam, stara nie dal�, · A

. 
gdz:� 

będę - mówi - pierzynę wietrzyć. 
a gdzie krowę uwią-resz, a gdz•e 
ko.se pow!esJsz? I wic:?:i pan, ro 
ze szczepów, jak owoc muszc kupić. 
Jeszcze kłopot, bo przyclv>diit I na 
I Maja każą drzewa bieiić wap­
nem. 

- Ależ, szanowny sąsie�zie, bie­
lenie pni dr,.ew w maju nie ms 
żadnego znaczenia. Bieli sle w 
styczniu, lutym, żeby w ,-/cmecme 
południe nie nagrzewały się drxe­
wa za bardzo, gdyż to w oolnczP­
niu z zimnymi nocami powodu.i� 
zgorzel. Widzieliście na oe•vno pnie 
i gr\Jhllze konary. od poludniow,ei 

ZGUBIONO dowóc:1 O!Oblsty, wyda­
ny przez. MO oraz świadectwo u• 
końc1.enla Zasadniczej t=;�koły Han­
dl O'\Vej - na naz.wisko Saj Katl'lr7v„ 
na. D-3S5 

ZGUBIONO świadectwo szkolne z 
ukończenia 7 klas wydane pr1.ez 
Szkot� Podstawową nr 3 w Legnicy 
na nazwisko Bardyn Krystyna: 

Odpowiedzi redokcii 
D-35� 

Doigra.I się 
Jerzy Sachmata wrócił do dor:ill 

lktóreg<iś dnia w lipeu aa .,moc­
nym gaT-le". Zony nie zastał w 
mieszkanJu. Są.siedzi, u klórycb 
była, nie chcieli go wpuścić. Sach• 
maba. wyważy) drzwi i wsiozał a­
wanturę, Właścicielka ml,,,..1:kanla 
za,wiadom!ta o tym JlOS'O\owie ml­
licy.Jne. Przybyłym na miejsce 
funkcjonariuszom MO J.-r-iy S. 
stawiał zaciekły opór. Mlliejanta. 
który usiłował chwycić �o ,a rękę 
uderzył w twarz. Rzuc"I si.ę na 
ziemię, kopal I 57<trpa.l zbllzaJ,r 
eych się do niego ludzi. WrPSz•lc 
milicjanci, z pomoca, kierowcy sa­
moehodu MO, zdołali Jer,�go 9. 
obezwładnić. 

Za f)Obiole runkcjonarlumy MO 
podczas pełnienia przez nfob obo­
wi�zków slutbowy,h Je1"7,Y !;laoh­
m3.ta skazany został przez Sad p.,.. 
wlatowy w Legnicy w dniu 18 
września br. na karę 7 miesię�.• 
wlez.tenla. 

Smutny Zygfryd. 

Wi�rsz slaby_ Nie �ożEemy za­
mieścić, Radzimy dużo ,:-zytać. W 
przyszłości prosimy o podpisyw&­
nie korespondencji nazwiskiem I 
pnrhmiem adresu. ponłewat w z.a.­
sadzie na listy anonim<Ywe nie od­
powiaC:amy. 

P. W. C., Legnica. 
Pr06imy o przybycie do naszP.j 

redakcji dla szerszego omówienia 
sprawy opisanej w liście; 

P. EuieQla Jacaszek - LegnlM. 
Prosimy o przybycie do naslP.) 

redakcji w celu zapoznania się ,: 
treścią listu jaki otrzymaliśmy w 
Pani sprawie. 

P. Włodzimier.i Czerwik - Leg­
nica. 

W związku z Pańskim zapyta­
niem informujemy, że żr;odnie t 
rozporządzeniem ·Rady M inl.strów 
z dn. 24 lipca 1948 r. o należnc,�­
ciach w razie pełnlenia czynności 
służbowych poza zwykłym mle.1-
scem służbowym oraz w rsuie prz� 
niesienia na hne miejsce slutbo­
we - prac<>wnlk, który u· czas!� 
podróży olużbowej lub delegac,ll 
zachoruje - ma orawo or� ez ca'v 
czas choroby do pobierania diet. 
Nie .sto&uje się teio przerisu 1e• 

MM 

Mału pitaval (XVI) 
-

feli pracownik został umteszczonv 
w szpitalu na ko.szt Skarnu Pań'-

• stwa. 
Przez analogię przepisy dotycz�­

ce wypłaty diPt w razie oodróży 
służbowych, odkomenC,erowania 
względnie przeniesienia za5tosować 
należy i przy wypłacie orzyrnanr:­
go przez zakład pracy rozłąkowego. 

PODZIĘKOWANIE 

DR. ZDZISLA WTE 
KUC-ABRASZKO, DR. 
A. CZUPKIEWICZ-SLE­
DZTONOWEJ - za bez­
interesowną I troskliwi\ 
opiekę w czasie mego 
�obytu w Szpitalu Nr 4, 
w Legnicy - składam tą 
drogą serdeczne podzię­
kowania. Również ser­
decznie dzi•kuję za po­
moc I opiekę pielę­
gniarkom 1 personelowi 
pomocniczemu. 
LEO KA-DI A CZEKA WY 

R-180 

strony pozbawione na całej długo­
ści kory, to właśnie zgorrel. 

- A ja myślałem, że wapnem 
bieli się na robaki. Czasem dobrze 
z kimś pomówić. No, wei pan ja­
błko. Myślał pan, że ja tli rzadirl 
gość jestem? Zachorował;, Frania, 
lekarz przyjechał, postukał, l)OO!u­
chal. powiada: musi owocow więc,,j 
jeść. To znów Wojtek. Powiada 
coktor - wsiowy chłopak, a blady 
jak personalny ze młyna, więc;ej 
owoców, więcej warzyw; przeci't'i 
macie rolę i to dobrą, mot,><:ie mieć 
własne. 

Zamiast wlec do aptek, wtrą­
cam ·nie bez zlośliwo.ści, ·nusi pa:, 
dwa razy w tygodniu onyjeżdiać 
po lekarstwa do pawilo:iu owoco­
wo-warzywnego. A , 'gdyby tak za­
jął się pan swoimi star}'l-.U drz-e­
wami? Czy pan wie, że roożna te 
,,jałowe" drzewa doprowadzić cl" 
owocowania? Byle tylko byty 
zdrowe. Trzeba sprawdzić, czy nie 
za głęboko po.sadzone. Jeż<'li tak. 
odrzucić ziemię aż do szyjki ho­
rzeniowej, Dalej, j eżeli duR-wo jest 
zag!OC:-zone. a chyba jeGt. sądwc 
z opisu, należy przekopać ziemi,: 
pod drzewem. Nie wystarczy p,1-
dlubać pod samvm pniem, bo lrn· 
rzenle najżywotniejS7..e. te ictóm 
mogą pokarmy pobierać. rnajduj-;,, 
się w tej samej mniej więcej od­
ległości, co obwód korony. N:e 
mu.si to być głęboka orka, niszc7ą­
ca korzenie. Chodzi o/ doprowad1R­
nie powietrza, a także o to. Ż!\?Y/ 
drzewa jednocześnie nawiezć. 
Szcze0ólowiej .., tym -mo:'.ccie po­
mówić z instruktorem o�rodnlctwa 
fle,ionowej Spółdzielni Ogro<ln,iczeJ, 
on wam nawet ustali dokładne 
dawki nawozów I poca, w jakim 
cwsie trzeba nawozić. Widzialerr. 
już sady. które po zlm1e 1955/5d 
prawie doszczętnie zman!y tylko 
dlatego, że gorliwy wlaśc:c,el „pod­
ma1cił" SRd azotniakiem w koń,:u 
lipca. Do póinej jesieni drze"·a 
bujnie ro.sly i przed mrozem nie 
zd�?.yly zdrewnieć. 

- Ale nawiefć, to nie wszystko. 
Trzeba drzewa prześwlet!ić. 

- To mam do rentgena z drze­
wem jechać, czy on do mnie przy­
je<l:1.ie - żartem pokrywa wzr'ł­
stające zainteresowanie l)bywąlel 
Wądro;.a, 

- v.; tym w7padku -.•:ystare7:1 
o.<;tra piłka sać'.ownicza 1 nóż. J<>­
żeli narzędzi tych drzewo dawn,:, 
nie widziało, trzeba ich używ"ć 
umiarkowRnie, rozłożyć cif,-cie na 
parę lat. Usunąć tr;-eha ga1ęzie vi­
gęszczające koronę. sZC7P..•:ólnie w 
jej wnętrzu. gdyt chodzi o dopr..,_ 
wad,enie powietrza I słońca, o •l­
możli wienie opr}"skiwan1a. 

- To jeszcze opryskiwać trzeba? 
- Pewno, i to kilka r"zy prZ!':< 

sezon. W dzisiejszym sadownictwie 
od opryskiwania zależy uzyskaffi'i? 
pelnowartościowE'go plon,,. Chodzi 
tu nie tylk9 o niszczenle robaków. 
o kt<'<rych pan wcpomln� ale rów­
nież o choroby. a zwłasz,,zo o par­
cha, który powoduje o!Amy na 
jabłkach i grumkach. Na to. żeby 
je zwalczyć, nJe starczy drzewa 
raz skropić. Srodkl ochrony ro­
ślin są coraz lepsze I skntecznlei­
sze, ale nie ma jeszcze takie�<'­
który raz za.stosowany 7-:,is1-czy na 
za wsze wszystkie chorob„ I szk0<i-

,,Ma na Ich racji zostać? 

Ntedoozckanie?0 

orderslwo doskonale 
Sąsiedzi I . wzięli też adwokata. 
Pierwsza rozprawa została jed• 

nak odroczena, bo adwokat Stan!• 
siawa i Michała I. żądał powoła­
nia dodatkowych świadków, na o­
koliczność. że oskarżyciPlka pry­
watna na Jego polu sadziła fase>­
lę. że żyje z nim w niezgodzie 
wskutek sprawy o ogrńd I wresz­
cie tych. kt6rzy bv stwierdzili, że 
nikt z nich nie bronił kurom są­
siadki wstępu na swoie pole ... 

Na nowa rozprawę stawiło się 
12 świadk6w oskarżeni I oskar­
życielka prywatna. 

Mimo ostrożnej opinii wetery­
narz.a. ( - nie wiem na pewno. 
jaki był pow6d upadku kur). mi­
mo • stwierdzeń świadkńw, że aku­
rat w tym czasie pa nowa! kurzy 
pom6r - Maria D. dopiela swel(O. 
Na oodstaw1e owe!(o zaświadcze- • 
nia z WSR i zeznań świadków 
ogkarżertia. sąsiedzi, ojciec I syn. 
zostaną skazani na miesiąc aresz­
tu z zawieszeniem na dwa lata t 
obciażeni kosztami poc;;tep-0wanla 
sądowego, �urnami na r2ecz po­
szkodowanej. Zgodnie z jej ży• 
czeniem. 

, 

Krystyna soo:qtecka I B.ohdan Rudnicki 
W uzasadnJeniu sąd stwierdza, te 
fakt rozrzucenia p0 polu zatru­
tegQ ziarna bez ostrzeżenia śwtad• 
czy o złych zamiarach oskarżonych. 

Maria D. jest syta dumy' I chwa­
ły, Wygrała. Ale Stanisław i Mi­
chał I. uważają się za niesłusznie 
skrzywdwnych. - Wolno nam ob­
siać własne pole bajcowaną psze­
nicą... że się kury potruły - nie 
nasza wina... Niech na cudze nie 
chodzą... I zapowiadają rewizję. 

Sąd Wojew6dzkl zatwierdza WY• 
rók I ins1ancj!. Ale oni nie re­
zygnu.1a. 2:ądaia rewizji ble_qiych. 
powołują się na uchybl9Pia prc,­
ceduralne ... .Odbvwa się nowa roz­
prawa w Wyd7.lale Kamo-Rewi­
zyjnym Sądu Woj�wó,!7.kie!(o w 
R. Zeznaje powołany przeż Sąd 
piegły. Ale rozprawa zo�taje prter­
wan<), część świadków il{e stawiła 

się_ Biegłemu Sąd podpisuje ra­
chunek kosztów wg taryfy. 

Dalszy ciąg rozprawy. Maria D. 
zjawia się w asyście już dwńch 
adwokatów. żąda powolarria dru­
giego biegłego. Rozprawa zostaje 
odroczona. 

30 maja podczas rozprawy wy­
buchła bomba: przed sądem slaje 
drugi syn oskarżonego Stanisława 
- Tadeusz. zatrudniony I 7.amlesz­
kaly w Chorzowie. Stwierd7a. że 
to on rozsypał truciznę na polu 
ojca. By wytruć kury są•iartkl. 

- Z zemsty... proszę wysokleeo 
Sądu. - Bo 2 namowy sąsiadki 
p<>b!I mnie ie.J zięć. Jak darować? 
Posypałem więc zatrute ziarno .. . 
W tajemnicy przed ojcem I bra• 
tern ... 

Te zeznania decyduja o wyroku. 
Sąd uniewinnia o�k;::irionvrh. ob­
tjążając kosztami postępowania 

sądowego oraz tymi poniesionymi 
przez sąsiadów Marię D., którą 
owe ·dwie kury jui w tym czasie 
kosztują ponad 10 tysięcy złotych ... 

- No I co? Kto wygrał? - prze­
śmiewają się 2 niej sąsiedzi. 

Marię dusi wścl eklość: ._ Zoba­
czycie jeszcze... Nie daruję ..• 

Jej dwóch adwokatów zakłada 
rewiz.1e. Tadeus, został podmó­
wiony przez 01ca I brata do zloie­
nia ralszywych zeznań - p1s,.ą.•., 
Z niego nie można nic śclą1<nąć ... 
Nic nie posiada prócz pensji... 

Epilog? Nie ma wca!P epllo2u. 
Sprawa ciągnie się do 1tiś ze 
zmiennym szc7ęściPm. Obie ,tro­
ny zawzięły się. W Ich spnrze bie­
rze tui udział cala wieś podzlt>­
loną na dwa obozy. 

- Ja Im ookate - oderaża się 
Maria D. - ChMbv I . aospnrtarke 
snrzedM przvs1Jo. 7,a moje kurv ... 
Ma na ich racji zostać? ·Niedo­
czekanie ... 

KONIEC
. 

niki Na pewno Jeszcze się spotka• 
my,' to będę mógł podać panu 
nazwy tych śrOC:•ków, sposób i ter­
miny stwowania ich na każdy g�­
tunek, Bo przecież innego ópryslc­
wanla potrzebuje wiśnia, a innego 
jablóń. 

- Pewno, kto to naraz wszystko 
spamięta. Wiem, że te wszystk.i"' 
chemikalia są do nabyci• w skle­
pie nasiennym przy ul. Parkowe) 
i tam zawsze mt poradzą na �,. 
kiedy i czym pryskać. N•>. dużo mi 
t,,go nagadaliście, ale z:obię, zo­
baczymy czy pomoże. 

- Nieraz już widziałem 1ablonie, 
które zdawało się, że nn<lają ;;'.e 
tylko do wyrąbania. a po przeprc­
wadzeniu dokładnej „kosmt!tyki" po 
3-4 latach rodziły, ta:k jsl:hy no�­
mainie, od lat hyly pielę�nowan<e. 

namawiał mnie wtedy Mk•hał: sad! 
też u siebie, bo pola graniczą; be• 
dz.ie tańsza uprawa, bo kupimy na 
spółkę motorowy opry&kiwacz, taki, 
eo to w jeden C:·zień moż<' tys;ąc 
drzew opryskać. Może specjalny 
traktor do sadu. Wyśmiałem ę<>, 
wróżyłem, źe pójdzie z torbami. 
Teraz on się śmieje. Mów•. ;,e I �. 
sadu daje mu tyle, co l i  ha psze­
nicy i wierze mu, gdyż odstawia 
co roku 15 ton jabłek zimowych, 
A za co by się budował? Teraz 
pan wie dlaczego jadę aż 1.u ;,<> 
owoce. Wstyd byłoby mi  pójść d,:, 
Michała po jabtka. 

Wydawało s:ę, że roiJnowa n:,a 
5ję ku końcowi, że rozmówca P'> 
takim „uświadomieniu" na dł11go 
bęC:zle miał dość sadownictwa. 
Tymczase111 widzę, t..e coś go jesz­
cze trapi. Drapiąc się niespokojnie 
po głowie wydusił -wreszne: Man 
sąsiada. zalożylP-tn się z nim w 1948 
roku, te nic nie będzie- z jego sa<i•l. 
Po.sadzi! �00 jablonl; chyba wleceJ 
jak 2 h.o, 

Na twarzy rozmówcy w!\jzę coraz 
wyrainiej,sze zdecy<lo"'.ani<', Prze­
stał żuć jabłko. Wreszcie z bły­
skiem oczu wskazuie ży- vo biczy­
skiem na kozioł: siadaj oan. po­
jedzi<>mY. zbaC:a pan g)et<F.. wybie­
rzemy najlepszy kawałek ood sad, 
a za 6 lat - dodaje podniecony � 
spotka mnie pan w owo,,arni, ale . . , 
w roli dostawcy owocówl 

No i co? 
- Zakład prze�rnlem. Sad J�go 

dziś pięknie rodzi, cale g<'snodnr­
s\wo nie daje mu tyle pieniędzy, 
co f)W<Xe. A przecil'i to tylko 12-
letni ..-.d ! :Jakl chioi> jest głupi; 

Kiedy Już po robocie r<>zstaJemv 
się, rzucam na odjezdne nowemu 
entuzjaście sadownictw• 1 Proszę 
nie zaoomnieć i przyjechał 29 pai­
dziernika do Legnicy na Dni Sa­
dów - zobaczy pan nowe odmiany 
jablPk, p0cslucha ciekawych refe­
ratów. dowie alę co nieco o za­
kładaniu s�rfu. Program znaic:7le 
pan w „Wiadomościach Legn,l­
kich". 

E. C. 

Proa-ram: 
• -

Dni Sadów Ziemi Legnickiej 
29. X. - 5. XI. 1961  r. 

Dnia 29. X. 1961 r. (niedziela), Legnica 
Miejski Dom Kultury. ul. Mickiewicza 3. 
godz. 10.00-12.30 - zebranie informacyjno-sprawozdawcze człon 

kńw Rejonowe) Spółdzielni Ogrodniczej 
w Legnicy, 

godz. 12.30-14.30 - otwarcie wystawy sadowniczej z pokazem 
owoców, przetworów, aparatury ochroay 
sadow oraz pokaz sadzenia drzewek owo­
cowych. Przyjmowanie zamówień na 
drzewka owocowe, 

godz. 14.30-16.30 - przerwa obiadowa, 
godz. 16.30-19 rerera1v I dvsku�ta: 

Mgr -inż. E. ciernlawskl. Legnica, ,.Czy 
można i:,odnieść dochodowość naszych sa­
dów ... 

Dr R. Lęskl, Instytut Sadownictwa: ., Wal 
ka z chorobami i szkodnikami sadAw, jako 
podstawowy czynnik wzrostu dochodowo• 
ści". 

Dyskusja . . 
Dnia 30. X. 1961 r. 1ponlcdzln.!ek) Legnica. 

Miejski Dom Kultury, ul. Mickiewicza 3. 
go<lz. 10.00-13.00 - wystawa sadownicza: 

Przyjmowanie zamówień na drzewka owo-
cowe, 

godz. 13.00-16.00 - przerwa obiadowa, 
godz. 16.00-19.00 - rereraty I film.v: 

Mgr J. Włodek. Instytut Sadownictwa: 
;,Oslą,:nięcla nauki w dziedzin!,> uprawy I 
nawotenia sadów". 

Przeźrocza barwne o· produkcji sadowni­
czej za �ranlcą. 

Dyskusja. 
Dnia 31. X. 1961 r. (wtor�k) Legnica 

Miejski nom Kultury. ul. Mickiewicza 3. 
godz. 10 00-13.00 - wvstawa sadownicza: przyjmowanie za• 

mńwleń na drzewka owocowe, 
godz. 1�.00-16.00 - przerwa. 
godz. 16.00-19.00 - wyct.eczka do wzorowo prowadzonych sa­

dów (wyjazcl punktualnie o godz. 16.00 

godz. 20.00 
sprzed MieiskJQgo nomu Kultury). 

� odczyt w Klubie Inleli1<encii Mie1sklego 
Domu Kullury - rn,:r inż. E. Czerniawski: 
,.Dzle.1e  sadownictwa na Dolnym Sląsku 
oraz wsoók7e>sne tend�ncj·e ro.zwoiowe i..v 
produkcji sadown1c·:tej". 

Dnia 3. XI. 1961 r. (niat�kl Lul>iń Legnicki 
Sala 'Pn.viatowego Zwiazkn KĄJek Rolniczych. 
godz. 15.00 - i�brani„ informarvlno-rnrawozdawcze człon-

ków Reionnwe.t Snńldzielnl Ogrodniczej. 
Rerera-tv: m11r Inż. E. C'zP.rniawski. Leg­

nka: .. S,tnka prowadzenia sadu". 
Int. H. Pawłowska - .. Cz:r walka z cho­

rohaml I szkodnikami jest popłatna". 
Dyskusja. 

Dnia ł. Xt. 1961 r. fsobnł.a) Boleslawleo 
Sala l"nwlatowej Ranv Naro/lnwej. 
godz. 1�.00 - z<>!,ranlP informacyjno-sorawozdawcze c1lon-

kńw Reionowej S�ńld7iPlnl Ogrodnlc7e.t. 
'Referaty: 1) mt?r int. E. Czerniawski: 

,,81.tuka nrowadzPnia sado". 
21 Inż. R Pawłowska :  .. C'zy walka z che• 

rohaml t szkodnikami jest popłatna". 
Dvskusja, 

Dnlo �- 'l(J 1961 r. (niedziela) Zlotorvla 
Miejski Dom Kulturv 
godz. 10.00-12.30 - •�branie ln formacv1no-snrawoz/tawc1e czJon­

ktiw R�ionowP'l Sr,ll>�7ipl'l"'li Oqrolin\<'7Pi. 
godz. 12.30-14.30 - otwarrlP. wvstawv sadnwniczel z -poka1em 

nw()('l)w, pnPtwnrńw. e"�rat11r'-' nr.hronv 
sarJ,lw oraz pokaz sadzenia drzewek owo­
�owych. 

l'r,vimcwante ,am6wleń na drzewka o­
WOC'Owe. 

godz. 16.00-19.00 - rPIPratv I nJmy. 
Mer Inż. E. Czerniawski. Legnica: .. O 

r7vm nale:!y pamletać zakladaj�c (łowy 
c;adu. 

lnt H Pawlc,wska. LE>o:nica: .. Walka z 
rhoroham! ! szkodnikami 1ako rzvnnik 
oocłriłPc:ipnła rentowności saduu. 

Oy•k11s1a. 
Film n llPYftWiP c::a"1""w. 

" 
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C,zv _pMyczacie kiedykotwiek drobne sumy piemęzne od sq,siadow lub _kolegów? Mnie bowiem zdarzało siP, to nie• raz w rozmaity�h syt11:a.cjacli. Obawiam się jerl nak, czy mog(abym proysięgać, ze ws�ystkie najdrobniejsze nawet dlugt zawsze z�raca_lam ;noim wierzycielom. Ta nlepoko• jq,ca myśl zrodzi!4 szę we mnie w momencie, kiroy Zosia pokazała. mi SWÓJ notes z zapiakami następującej treści: „5 rnaJa - Janek - 5 zł, 10 czerwca. - Halina - 8 zł 28 cze:ivca zapla.cilam za Józka składkę - 7,50 zł, frend za dw!e bulkt • 1 O d�g kiełbasy - 6,6.0 zł, p. Wifoicwska -3 zł. itd. Notatki �onczyły się podsumowaniem, z którego wynikaio, że dłużnicy Zosi wlnni sq jej !q.cznie 45 zł. - Ta kw?ta wcale nie . zasługuje na pogardę - powt"• dzic.�� - t wyda1e mi stę, :że nie popelnfsz żadnej towa• rzyski_eJ . gaffy, jeś!i jakoś elegancko przypomnisz Jlmkbwi, Ha.linie t innym, że _w ich pamięci sq, pewne lulci . Albo po pro.stu pozycz od nich jakąś drobną kwotę i po,.viedz że zaliczysz to na poczet ich długu, • ' 
.- Niestety -. odparła Zosia - w swych zabwczych radach nie zdob11l�ś się na �.aden oryginalny iomysl. W,�bec tego wolę stracić 45 . zł mz przyjaciół, od których może kiedyś sarna będę musuila coś pożyczyć. Nie ba:dzo. wi�działam, co odpowiedzieć Zosi, więr. oświad• czyla1;1,. ze cierpi na babski kompleks nadwraźl!woAci. Jed­noczesni� P:zy�zlo -na .m'.'ie ;akleś olśnienie. Przypomnia­łam sob:e, ze prud mi�siącem pożyczyłam od Hanki s ,,!, k�óre miałam J�J zwrócić w kilka. minut później, r,o zmia• nie petki. Pode;_rzewam, _że Hanka również ·uznała tę kWh• tę za strczconą, 1eśh uwaza. że przypomnienie mi o -r.tezwró­conym drobnym długu jest pewnvm odchyieniem" ocl kon• wenansów. " • 
. Aby jednak w przyszłości nie narażać znajomych na ta.­kie kłopatltwe reminiscencje połączone z przepa.:i/cirm (;a.1<: mówi �d�ks karny) mienia - zacznę chyba no1ować dla pamięci swoje drobne zadłużenia. Nb, bo faktycznie _ in innego w wytwornej formie dać do zrozumienv.i komuś że -na�sz�dl . nieuchronny czas zwrotu 100 zł, ale �o tnneg� upommac się o trzy złote. 

POLSKA. ·w dniu 3, X. 1961 r. wy. sz;ły znaczki z serii Miesiąc propa­gujący ideę oszczędzania. Znaczki w kot. pomarańc;owym, żoltym i czar­n_Ym za 40 gr. w kol. czerwonym, zielonym i czarnym I, brązo­wym, olJw,kowym i czarnym n ł 
granatowym, różnowo-floletowym 
czarnym !II o wa rtości 60 gt. każ­
dy oraz w kol. karmihowym c. sza­
rym i czar1:ym o wart. 2,50 zł.· 

AUSTRIA. Wydała znacze1< za 3 Sz. 
ku uctczll!!nJu Mlędzynarodowego Ban­
ku Odbudowy i Rozwoju, ·którego po. 
tledzenie odbędzie się w Wiedniu. 

K. F. 

Jest to Jeden z ładniejszych znacz­ków wydanych w roku 1961. 

Państ':"'a należące do wspólnoty eu­ropejskiej wzorer.n lat poprzednich wydały znaczki o podobnym moly­wie. W tym róku znaezkt z: napisem 
Eu ropa już • wydały poczty tak i ch • krajów, jak Belgia, Hlszp.ania, Fl'an­
cja, Anglia, Islandia, Włochy, LJch­ten"tetn, LUk5emburg, Ho1land1a, Fin­landia, Portugal!a, Szwajcaria, Tur­cja, Grecja 1 NRF', Znaczek katdego 
z tych państw przedstawia 19 gołąb• 
ków szybu,1qcych w ten sposób, te 
tworzą kontury gołębla w locie. 

Z. P, 

:x:ioooooooo□□OwOOr10CJOCl□ooaoooooooooOClCJOClCDClCXJ 

HRZYŻÓWhA 
POZIOMO: l. u roczysty przegląd woJsk połączony z defiladą J. góry 

W Europie 5. jest z drzewa 6. naj­dłuższy bieg w lekkoatletyce a. do­
pływ Wisty 10. na obraz lub szybę Il. georginie 12. Republlka w Ame­
ryce Srodkowej 14. zasłona z tkaniny 
18. • grządka kwialów 18. np magne­
tyczne, elektryczne 19. największy 
dopływ D\.tnaju 20. pomocnik probo­
szcza tub biskupa 22. balet Arama 
Chaczaturiana 24. utwór muzyczny 28. główna rzeka Kotliny żywieckiej 
27. napój zdrowy d 1a dzieci 28. prze­
pływa przez Legnke 29 dobre imię, 
sława 31. przyrząd do poziomowania 
używa-ny w geodezji 32. np. sukienka 
z ubległego sezonu 33. Jest taka hra­
bina w jednej z operetek Kalmana. 

PIONOWO: I. szeroki, rozległy wl­
r1ok 2. osoba z kart 3. rodzaj tektury 
4. rozproi;:.zony szyk bojowy piechoty 
S. warstwa gliny z siec�ką używana 
w budownictwie do izolacji cieplnej 
1. pocisk wysyłany na duże wysoko­ści 9. powóz 13. sub!.tancja zastępcza 
14. towarz:vsz w szkole luP pracy �5-
wybit=iy poeta francuski XVII w. 17. 

roślina dos· arczaJąca cennego surow­
ca włókien: , :czego 20. wypływa :z Be­
skidu Nisk1 2go 21. wykonywanie ry-
k����w!t1mmt;:.to sfc�;:a\�w1;,j;:ii;_:�t 
nad Dunajcem 25. wykaz liczb lub 
przedmiotó\V w przegródkach 30. naj­
cz�ścieJ pierwsze słowo dziecka. 

ROZWIĄZANIE KRZYżOWKI U 

Z NR 41 (238) 

POZIOMO : 5. Uniłowski s. Kraków 
9. Nadawa 1 1 .  ara 14. wlano 17, miecz 
18. brystol 19. ekran 21. salon 22. Olga 
23. kawa 24. casus 27. Nar-?w 29. kata­
log 30. kokos 31. etaty 33. oko ,36. 
bokser 37. salina 38, Piłsudski. 

PIONOWO: I. aneks 2. słowa 3. 
Dwina 4., skoda 6, arer.t1a 7. owacja 
10. Nlekrascw 12. rasa 13. RlgolettrJ 
15. program is. domator 20 nos 21. 
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WIADOMOSCI LEGNICKIE 

O
NEGDAJ PEWIEN 
MŁODY CZŁOWIEK u· 
tac.Żył mnie swoimi po· g/ądami na temat kul­tury. 

- Kultura - deflnw· wal - jeat to co§ takiego, na co nagminnie choruie społeczeństwo, a jednocześnie zachowuje wobec niej dystans. 
Ta def'nicJa nie przypądla mi wówczas do gustu. Uważałem ją za ba nal. • ą t -' mało oryginalną. 

\Wszak wiedziałem, ie spoleczeń­fwo cho-ruje takie na jednoro­dzinny domek, własny samochód -
i wiele innych tal<ich różnych rzeczy, z których wyliczenia pow­stałaby wcale niekrótka litania. A dystans - choć nie w stosunku 
do kultury - demonstrował· nam już Albert Einstein, którego Ptr 

Mówiąc o pracy domów kultury mów_ca podkreśli! konieczność zwró cenia baczniejszej uw9gi na pła· nowanie pracy kulturalno-oświa­towej, które nie może być prze­·prowadzan e od przwadku do przy· padku. Zaleci! również kierow­nikom domów kulturłl sto,owa­
nie umiaru w imporcie zP.�<tpnltiw artystycznych i prelegentów, kt.ó­ry tciśle wiąże si� - jak vod· kreślił mówca - ,,z niepotrzeb­nym nikomu kompleksem prowin· cji". . Niektóre domy kuUury 
konkludował dyrektor Jakubow,ki - prowadzą dzia/alnoić.. która z kulturą nic wspólneao nte ma. 

Tak np. do niedawna Dom Kul­
tury w Olkuszu był wyłącznie kar 
ciarntą, a w Oleśnicy - strychem 
do susz�nia bielizny! Na szc»ę· 
ście takich kwiatków nte spotyka 

Społec.zeństwo 
choruje 
na 

tano ntegd11J co sądzi o kobie• 
tach. 

- Kobiety? zastanawiał się 
Einstein. - Czy to są tP. .dwunożne 
istoty, które w taitcu poruszają 
się tyłem.? 

kulturę 
rię cz,:sto. Natomiast nagminnie 
vlacówki kultura!-ne przywiązują 

_Zbl,'t' dużo uwagi do prac arty­
S<t'Ucznych, zapominając o zaje­
ciach o-światowych. 

Tu przydatną okaże się de/I· 
nicja, którą przytoczyliśmy na 
wstępie. Ba! - na upartego -
w tym. mieJscu możemy dowi.e§t 
jej sprawdzalności. Bo niby dz e­
je się tak.: na'gm.innie chorujemL 
na lvulturę, a jednocześnie zacho• 
wuie!IIY wobec niej dystans szcze-

gólny. Udajemy, te stanowi ona nasze hobby i... wolhny być jej 
biernymi ()(!biorcami. A przecież wydawałoby się, że kaidy może znaleźć choćby w naszym leonic• kim Miejskim Domu Kultuty to, 
co go najbardziej lntere,uje. 

Ale ten sposób dowodzenia był• 
by utopiq, zwłaszcza� że uczest­
nicy semihari-um cUugo zastana­
wialt się wspó·nie nad tym, jak 
należy przyciągnąć więcej ludzi do 
domów kultury. Bo jak nle na• 
r,,ży najbardziej precyzyjnie 

formułuje następująca anegdota: , 
27 października 1990 roku do 

. mia..stectllva X vr�yjechał dt(en· 
nikarz Y. z zamiarem podzteltn:ia 
się z jego • mieszkańcami wraże„ 
ntam1 z podróży na, księżyc. 

Ptele/<cja ta jednak nie doszła 
.do sk1'tlw, albowiem ludzie rtie 
przyszli.' A nie przvszll dlatego, 
że wszyscy mie.ęzkańcy miasteczka 
X - za wvjątk:.em 5 starców -
brali udział w wycieczkach na 
księżyc! 
• Morał z tej anegdoty dwojaki! 
po pierwsze do domów kultury 
trzeba przyciągać nowymi formami 
pracy. po drugie - w t71ch for• 
mach trzeba w11przedzać życie. 

W jaki sposób pro.1tymi środka• 
mi można urządz•ć dobrą, udaną 
i wesołą imprezę kulturalną prze· 
konał uczestników .,emina,-tum kie 
rownik Wroclawskieąo Klubu Dzien 
ni.karzy l'ed. Lucjan Socha, pro­
wadząc przy pól czarnej trzvgo­dzinny wieczorek połączony t nai 
rozmaitszymi ko_n1wrsa-mt. Red. 
Socha podztelU się taki• i ucze• 
•(ntkami seminarium swoimi do· 
świadczeniami w pracu kultura!· 
nej. Chyba skorzysta;ą . z nich 
takte 1dProwni.cy plac6tv-:?1c k11ltu­ralnych Ziemi Legnickiej. Więc 
na razie nie zdradzę tych metod! 

W ramach rseminatiuni prof. dr 
Ewa Moleczy1iska wyqłósila refe­
rat zatytułowany „Nowoczesny 
ruch regionntny w diialal11ości 
kulturalno-oświatowej", l<,tórego u­
zupełnieniem bu! koref0tat prze­
wodniciqcego TRZZ we Wrocln• 

Defin,cja ta przyda się nam jed· 
na/, w ptsaniu niniejszegb felie­
tonu, który ma być reminiscencją 
z trzydniowego seminarium kierow 
ników dom6w kultury województw 
opolskiego, zielonogórskiego, pąz· 
nańskiego i wrocławski.ego, jakie 
w ubiegłym tygodniu odb11lo •się 
w MDK w Legnicy 
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wiu mgr Cezarego i1uTawskiego, 
mówiący o .,._wvm i anie doświad­
czeń w pracy towarzystw regio· 
nalnych". Oba te referaty były 
niezwykle Interesujące t sprowo­
kowały dlu. gotrwalą dyskti,sję. 

Odnotowujemy ją w tełegrafict• 
nym sk.rócie: Przem;iają czasu, 
w l<tórych pojęcie re Ji0nalfzmu 
kojarzyliśmy wyłącmie.... z fol• 
klorem Dzisiaj oznacza ono rów· 
niet oż�·tolenie prowi-ncjl poprzez 
rozwój żucia spo/eczneJo, gospo­
darczego I polityczneoo. 

Dyrektor Mienlkiewicz z Cen• 
tralnej Poradni Amatorskieqo R.u­
chu Artystycznego zapoznał ucze· 
st�ikóUJ sem.inarhim ze wspólcze· 
sny mi me !odami działalności kul­
turalno-ofwiatowej, a kte-rownik 
MDK w Legnicy Stanitl,'tW Sko,v• 
,on podzieli< się SW?Jmi doświad,­
c•enlam i w pra�!' §rodbwiskowej 
Domu Kultur11. Vtzestnlcy sem!· 
nari1'm ho.s)'iiowali fragmenty 
sztuki „Surun" M. Obertyńsk:e­
f,lo i montllż paetycki wier.,iu Ma'" 

rlt Ko„opnickiej reżyserowane 
przez prof. H. Karlińsl<ie?o - ·,a­
jęcfa selcc.ii fotograficzn.ej prowa­
dwnej przez inż. M. Pawełka o· 
rnz prace sekcji pla�t11cznP.i kie'" 

rQwane_i prze, prof. B. Chyl�- Wy­
słuchali. udsnego k. oncertu !eqv.ic­
kiei orltiestry symfonicznej. Zwie· 
d�ili PDK w Złotoryi, w którym 
hospi.fowali za.ję,cia zespołów ar­
t!lstucznycll i oświatowych. W ra· 
mach. tej hospitacji Teatr, Dwóch 
Twarzy pny zfotoryjsk.;m PDK 
wystaWil sztukę Mac Colla „Po­
ciąg można zatrzymać". 

Prz em tnęly trzy dni.. .  ' Trzy dni, 
z których. gospodarze: kierownik 

Wydziału K11ltl/.ry Prez„d/,um MR.N 
w Legnicy Tadeus, Grochol..,lvi , 
kierownil, MDK Slanit1aw Skmv-­
ron wiJwiąrnli się na m.•dal. Były 
to pozuteczhe t pracowite dni. z 
kłórµch kierownicy domów ku.'fu„ 
ry rozfłc7.(I �oię 1:. ,.choruJącum 
nn kult1,rę ,c:nolerzeii .. -:twem" w da.l 

. szej swej działo lnośct. 
ROMUALD NADER 

Celem seminarhim (podobne od­
bywały się w imnych rejonach 
kraju), w którvch wzięło udział 
.7R działaczy ku!turaln!1ch t • kie· 
row·nileóu; domów kv,'ury. b1lo 
omówienie alóivnych założeń dzia­
łalności kulturalno·ośwhtowej w 
1961 /iJZ roku. nowocze.sn ego ruchu 
regionalnego I wymiana doświad· 
czeń 

Symboliczny telefon 

Trzydniowe .ęem.inarium otworzył 
kierowni/c Wydziału K�ltury Pre· 
zydium WR.N we Wrocławiu mor 
Gerard Nowak. a główny referent 
traktujq.ay o rnlożeniach p,ogra­
mowych dzialalnofri kulturalno· 
oświatowe/ w roku 1961 /62 wyg Io· 
sil dyr,•ktor Feliks Jakubomski z 
M1ntster.,twa Kultury i Sztuki. 
Mówca m.iędz11 trinyml stwierdził, 
że w dalszej dziala!noś.ci domów 
kultury muszą być realizowane 
trzu za rndnicze kierunki: kultu• 
r<1 ln.o - w11cl1,owawczy. o§wiato­
wy i poradniczy. Domy k. uliury 
powi-nny stać się także plac9w· 
kamt uslug,,1.rymi - ośrodkami 
wypotuczająr11mi t.nnym placów· 
kom ktclturaln,1m sprzęt, nie,bed· 
ny dla ich dalszej dzlalałn�ści, 
a także nfn.cznć ws:zechsfrnn11a, o­
pieką ruch społeczno kultura/ny. 

Z
OKAZJt ' dnia Wojska Pol­
skiego - mała ciekawostka 
historyczna dla legniczan. 

Najdawniejszy zachowany do cza 

sów przedwojennych z�pls doLy­
czący pdlskiej piechoty regularnej, 
pocho<lzi z czasów króla Jana 01· 
brachta. Przedtem jedynie zawar• 
t� w kronikach opisy wspomina­
ły dość skąpo o działaniach wojsk 
pieszych, które równie dawne by• 
ly w Polsce ja1< konnica. lecz przez 
nią w cień odsunięte, gdyż jak wia 
domo konno walczył wielmoża i ry 
cerz. a na piechotę plebejusz I 
chudopachołek. 

Za Jagiellonów straciło już swe 
<1awne znaczenie chłopskie pospo• 
lite ruszenie, gdyż chłop potrzeony 
był panu na roli, werbowano za·• 
tern roty zaciężne, złożone czę­
sto!:roć z przybyszów spoza gn1• 
nic khlestwa. .Zaciągał się na służ­
bę królev. ską Jud ochoczy do wo• 
jaczki. Sląsk, stanowiący wówczas 
lenno ko;·ony czes1<iej, dostarc,ał 
Rzeczypospolitej niemało ochotni• 
ka. 

Wspomnl,any na wstępie doku• 
ment, to rejestr roty pieszej, czy­
li spis zawierający 134 nazwiska 
lub imiona, z nagłówkiem głoszą• 
cym o tym, jak Hanllsz S.choltz 
roLhmaister pfeszych, popisał się 
Anno Domini 1497 - ... dwie nie· 
dziele prze<!. świętym Janem". W 
rejestrze tym kolejno wymienia­
ne są oddział1<i po kilku żołnie­
rzy, na czele których figuruje naz­
wisko dz,iesiętni1<a. Był to odpo­
wiednik pozmeJszego pcdoficera, 
uzbrojony lepiej od szeregowców. 
z zasady „w kopijniczej · zboi", sla­
wał w pierwszym szeregu na czB­
le swego pocztu w ówczesnym 
zwartym i głębokim szyku bojo­
wym pir:boty. Za dziesiętnikiem w 
rejestrze wymieniani są kolejno 

Książka Huszczy"') w odróżnieniu 
od ,.Trzynastego stopnia szczęśCla" 

. Tabusa (recenzię zamieściliśmy w 
poprzednim numerze), jest bardziej 
dojrzała pod względem warsztatu 
literackiego. Autor nie zawęził te­
matyki JJ tylko do problemu al­
koholizmu lecz bohatera książki 
zaplątał także w romans grożący 
rozbiciem rodziny. 

Fabula książki jest nies1<ompll• 
kowana. 

Lekkomyślna akto�eczka, poszu­
kują<,a przygód erotycznyrb - dla 
której mąż jest „panem Stanisla· 
wem"'. a dzieci złem koniecznym, 
potraf.iła rozkochać. w sobie boha• 
tera 1<siąż1<i, Andrzeja, ojca dwoj­
ga d7.ieci - męża �chorowanej. b�z„ 
silnej Zosi. Owo uwikłanie bo· 
batera w sieei złowrogiego nałogu 
- z jednej strony, a w romans lz 
niewiele dbającą o dom, dzie<>i . I 
męża Kama, - z drugiej strony, 
dramatyczna walka Zo<i o odzy­
skanie m,*a i ojca - sprawHo. t,, 
książka ta jest bardziej interesu-

Jąca I ła�wiej strawna dla prze• 
ciętnego czytelnika, niż ,, Trzyna­
sty stopień szczęścia" Tabusa, cho­
ciaż jej zaangażowanie społęczn� 
mieT?.y się tut.aj tą samą miarą, 
a jej ostrze wymierzone Jest prze­
ciw wspólnemu wrogow). 

Książka Huszczy stanowi ci„ka­
we, wierne i szczere c;turlium psy­
cholqgiczne a lkohollka, przebywo,­
jącego na leczeniu w szpitalu psy­
chiatrycznym. Podczas kuracji od­
wykowej, bohater książki - dzien-

• ni karz poddaje retrospektywnej 
analizie swoje poslępow:1nie, r�je­
strując je z preey1.ja taśmy fil­
mowei. W tej retrospek!ywnej a­
nalizie po jednej stroniP. na Ciza­
lach wagi znajduj1>m;, ilkohol i 
romans z Kamą, po drugi�•J Z:\Ś ...... 
lekarzy walczących o przywrÓ<'c· 
nie społeczeństwu opetar e,;o alko-i holowym naloglę,m bohat�ra książ-
1<1 i jego współpacjentów. 

Huszcza potrafił na o<(r)ny te· 
mat - napisać dobrą. ciekawą. a 

przede. .wszyst1<im społecz.nie po• 

trzebną książkę, która swą logicz­
ną argumentacją upewnia nas o 
humanistycznej posta\\'te autora. 
Opowieść, w której, w fi:1ałowym 
akordzie tele'.on nie zad1,wonl. 
Symboliczny telefon. Bowiem w 

kśiążce tej przeważy druga stro­
na szall. Najpiękniejsza i najbar· 
dziej ludz1<a, o 1<tóre1 bohater 
książld pow;e: .,Odzyskałem świat, 
drzewa, pinechodniów, mieszkanie 2: 

Zofią. Jasiem i Małgosią, niebo 
wio,ące skudłaczone obłoki. strze­
lające z rur wydeehowych moto­
cykla. kawiarnie. Wszystko to od 
dawńa nie  miało dla mnie aź  tak 

wysokiej ceny, jak teraz .... 
Czuwać, czuwać żeby jut 

niedy nic z tel(o świata nie uro• 
nić! I żeby nie było w tym 
moim świecie mzeisca dla Ka· 
my ... " R. NADER 

•1 Jan Huszr.z.a - ,,Tele• 
fon nie zadzwoni". Wy• 
dawnictwo Lót'T.kie, stron 
132. Nakład 6.000, Cena lł 
złotych. 

Bulceder, dziesiętnik 
króla Olbrachta 

propornik, paw�żnik (z tarczą) I 
strzelcy z rusznicami. 

Na pierwszym miejscu rejestru 
Ciguruje dowódca: .,Hanusz ro,t• 
mistrz w kopijniczej zbroi zupeł­
nej z przyłbicą", za nim poczet 
jego, zawiera.iący 1 1clwa proporce·' 
i sześciu żołnierzy z rusznicami. 
Następnie wymieniony jest pier-r· 
szy zapisany z nazwiska podoficer 
poJskiej piecholy, . - ., 13alceder z 
Legnicy dziesl�tnik, w kopljnic,�j 
zbroi z sulicą·•, i za nim jego dru• 
żyna, w któ/el figurują: ,,Piotr pa• 
wężnik z Nowego Targu, propo­
rzec, Marc!ln , z Zudry z ruszni<;ll., 
Psz".lna Michał z rusznicą - nJe 
miał prochu ani kulek, I Krzysztof 
z rusznicą". Następuje �otem dru• 
gi, kolejny dziesiętnik i cialsze ni.z 
wiska tołnlerz'.)•. 

I siętnlk „Michał $Jązak1' 

0

z Saga• 

nia sam we zbroi'\ a w jago po�z­
cie następny to „Jan z Warsza\\·y, 
pawężnik". 

Rotę Hanusza Scholtza możemy 
śm' iało ·nazwać śląską, g'dyt wie;e 
miejscowości śląskich figuru4e 
przy imionach żołnierzy. Mamy a:t 

trzynastu z Wrocławia, pięciu ze 
Swidnicy, znajdujemy nazwy Na- , 
myslowa, Brzegu, Głogowa, Str,fe­
lina, Trzebnicy, Lublińca, Kożu• 
chowa. Wiele jest przy tym nazi.\• 
wiosek, z których niejedna zapew-
ne leżała nn Śląsku. 

Legniczanina jeszcze jedne� o 
znajdujemy w \ej rocie - w pocz­
cie dziesiętnika Andrzeja z Wro­
c.lawia j est „Kacpęr ,.,. Legnicy z 
rusznicą - proćhu nie miał". 

Nawiasem wspomina(ll, że na 
dalszym miejscu wyszczególni01,a 
rota Kani ma już s1<ład o_gromńie . 
różnorodny, żołnierzy p&chod1.ąc 
cych z Leszna i Lwowa. Płocka I 
Przemyśla, Głogowa i Wilna. W,v­
mieniony jest w niej także dzie� 

Z owych prastarych, &rcycieka• 
wych zapis1<ów niczego. • p::madto 
niestety, się nie dowiemy. Nic zna­
my losów owe&o Balcedera j· je�o 
wojaków, nie wiemy czy wrócił 
cało do Legnicy z nieszczęśni,j 
mołdawskiej wyprawy. Lecz naz­
wisko jego zostało uwierznione I 
niech dziś wiedzą kaprale, pluto­
nowi, sierżanci piechoty, że legni-

czan!n był ich protoplastą, że on 
stoi na czele licznego zastępu o-
1<rytych chwalą dziesiętników Ba­
torego I Sobieskiego, ,,Ichmość U!l• 
\ero/flcyjerów" {{ościus1ki, wia• 
rusów spod Raszyna i Grochowa, 
at do tych ostaLnich, podoficerow 
spod Kutna, Lenino czy Kotobrzc• 
ga, 

(Dane wzięte z dtiela „ Hl• 
storia piecho!y polskiej" 
K. Górs1<iego, Kraków, 
1893). 

JAN MINKIEWICZ 

;:ys. J, Mil).\{iewiez 



DROGA ,PRZYJAZNI." 

Na obszarze turystycznym Karko­
nos2.y nte nalety jut teraz do rzad„ 
kości spotkanie się ze słowem „s·an­
druh", Czescy i polscy turyści ma-­
steruj� ramię przy ramieniu na no­
wo otwartej Drodze Przyjafnl Cze• 
chpsłowacko - Polskie) ciągnącej się 
tut przy granicy grzbietem gór Kar­
konoszy. 

Ten szlak przyJafnl rozpoczyna się 
od miejsca w którym droga Pomeznl 
Bandu - �rzaczyna koto Kowar, 

przecina granicę państwow11 I biegnie 
dalej w kierunku zachodnim przez 
Skalny Stół, Czarną Kopę, Snletkę, 
następnie ciągnie się przez Mały I 
Wielki Szyszak, Sntetne Kotły do 
Szrenicy, Korzystanie z tego szlaku 
umotllwiono obywatelom obu stron 
na podstawie dowodów 01oblstych; 
dla młodzieży szkolne) .Jako doku, 
rnent tot.samośct wystarczy posiada• 
nie szkolnej legitymacji. 

MINERAf.Y I SKAf.Y KARKONOSZY 

Najliczniejszymi związkami eheml• 
cznyml, występującymi w postaci 
krystalicznej na obszarze Karkono­
szy są: Ilmenit, albit, gips, apatyt, 
mona�yt, epidot, azuryt, chalkopiryt, 
ortoklas, arsenaptryt or#!% radloak ... 
tywny cyrkon. Ze akał rr.,etamorUcz­
nych, powstałych pod wpływem wy ... 
soktego ciśnienia I tempe.ratury, spo­
tyka się: granit, następnie filit, do­
brze łupliwy materiał nadający się 
r,a pokrycie dachów: w dals:teJ ko• 
lejności występuje glinka ogniotrwa­
ła, gnejs oraz lupek chlorytowy I 
mikowy, Trudno Jest pnewldzleć, czy 
bogactwa mineralne 1 skalne tego re­
jonu, będą dla celów gospodarczvch 
eksploatowane. Jeteli tak, to z. pew ... 
nośclą w takim stopniu, który by nie 
mlał wpływu na :r:m1an� ukszt.ałto ... 
wania górskteio piękna. 

RP 
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D�lsza poprawa 
usług komunolnvch 

(Ookoflczenle ze ,c,, IJ 

«')'konuJą te prace w ramach czy• 
nu społecznego w oparciu o ma• 
ter!aly dostarczone przez MZBM. 
P,onadto w tym roku wykonano 
cały szereg prac porządkowych jak 
zainstalowanie ogrodzeń z pre!a• 
brykatów, ułożenie chodników l 
placu obok Prezydium MRN. W 
roku przyszłym prace porządkG• 
we bedą nadal kontynuowane. Ro­
toty elewacyjne kosztem około 2 
mln złotych będą prowadzone przy 
ul. Parkowej, Mickiewicza, Jaw?­
rzyńskleJ I niektórych innych. B,:• 
dą zakładane pasy zieleni przy ul. 

Swlerczewsklego, -:hoJnowsklf!J, , .. 
worzyńskieJ I Poznańskiej, Po­
nadto w dalszym ciągu będą po­
dejmowane wysllkl w dziedzinie 
porządkowania budynków I oto• 
czenla przez samych mieszkańców 
przy pomocy materiałów dostar• 
czanych przez MZBM. 

Nastąpi dalsza poprawa w eta• 
nie utrzymania czystości ulic, wzro 
śnie bowiem Ilość samochodów do 
wywotenla 
jest zakup 
ków\ 

śmieci I przewidziany 
500 nowych pojemni• 

Zakłady Przemysłu Dziewiarskiego 
im. Hanki Sawickiej 
W LEGNICY ul Pocztowa 'I 

zatrudniq 

kierownika 

sekcji kosztów 
, ___________ _ 

L P. 

Wynagrodzenie do ZOGO zł · plus prJmla. Wymagane 
kwalifikacje: wyższe wykształcenie <.konomlczne ł i 
lata praktyki lub średnie wykształcenie- I d łi,ił p1aktykl 

Z1loszenla przyjmuje Gł, Księgowy Zakładów. Adres _J.w. 

R•l83 

DO MIF.SZKANCOW LEGNICY ORAZ "OWIATOW: 
legnickiego, Jaworskiego, złołoryjsklego, bolesławieckiego 

i lubińskiego 

X-..._X 

Zurzqd Rzemieślnlr:zel 
Spółdzielni Pracy 

,,KOUl/1/IA,RZ,. 
w Legnicy 

zawiadamia 
te wszelkie zlecenia na wykonawstwo osłu& komlnlar,,k!cb 
przyjmuje się wyłącznie w godzinach od 1 do 9 w nastę• 
pujących punktach usługowych: 

LEGNICA ul. Czarneckiego 27. tel. ,s-93, 
po godz. 8.00 tel. 35-02 
JAWOR ul. Kościelna 12, tel.81-44 
BOLKOW ul. Sienkiewicza 9, tel. 366 
ZLOTORYJA ul, Nowotki 25, tel. 487 
SWJERZAWA ul. Jeleniogórska 12. tel. 48 
CHOJNOW ul. Legnicka 3. tel. 277 
NOWOGRODZIEC ul. Rynek 1 11. tel. 32 
BOLESLAWIEC ul. Sądowa 5, tel. 312 
CHOCIANOW ul. Lipowa 3,  tel. 52 
LUBIN ul. Odrodzenia 36, tel. 244 
po godz, 8.00 tel. 63 
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WIADOMOSCT LEGNICKIE 
�r 43 (239) 

Udana impreza sport�wo: 
Mistrzostwa 

Legnicy 
piłce 

Liceum Pedagogiczne I Techn ikum Samochodowe 
w ręcznej 

drużynowymi mistrzami miasta tnapektorat Ołwłaty Prez.y• 
dium MleJ1klej Rady Narodowej 
wspólnie I MKKF i T w Legnl• 
C)' zorganizował mJ1trzo1twa 
ukół podttawowych w piłce rę­
czneJ. W mJ1tno1twach biene 
udział 15 drutyn dziewcząt t IS 
drużyn chłopców grających w l 
l II lidze mleJ1klej. 

w lekkoatletyce 

Regulamin rozgrywek wprowa• 
dza spadek dwóch drużyn z I 
Hgl do Jl I awan■ z U do I 
Jigi. Takt system rozgrywek 
1prawla, :łe mi1trzo1twa są n!t• 
swykle ciekawe t co najwatnleJ• 
1ze. atoJą na wysokim poziomie. 
Każdy men Jut wielkim prze• 
tyciom nie tylko dla ■amej mlo• -
dzlety, aJe w równym stopniu 
dla nauczycJell wychowania n­
zycznego. Zakończenie mł• 
1trzo1tw przewidywane jest na 
is października br. 

W grupie dziewcząt naJleplel 
■pisują 1,ę drutyny szkól Nr 1 
I s. które wygrały wazystkie 40• 
tychczaaowe mecze. w gruple 
chłopców 1ytuacJa Jest nieco 
akompllkowana, gdyt drutyna 
tzkoły Nr I która przez S tata 
była mi1tr1em, utraciła . jut I 
punkty I trudno w1kazać tutaj 
faworyta. O wynikach ml• 
atnoltw polnlormuJemy czyte1. 
11lk6W w kolejnym numene. 

(W) 

Przez dwa dn\ na stadionie R.K.S. 
, Dziewiarz" odbywały si� po raz 
Pterwszy wzorcwo 1 na dobrym po­
ziomie zorgani:zownne drużynowe mis­
trzostwa miasta sz.kól średnich 1 za­
wodowyr.h z udzi-alP.m 350 z.awodntcz�k 
1 zawodników, Po raz ple:\.\"'SZY w 
mistrzostwach uczestniczyła młodzi-::>t 
wszystkich szkól średnich i zawodo• 
wych. 

Na stadJ.onie. w watce na bieżni; 
s.kocznlach l rzutniach o puchar Ko4 

mltetu ZMS I Przewodniczącego Miej· 
sktego Komitetu Kultury FLzyczneJ 1 
TurysLy':,{,i spotkała si� cala młod.1.1et. 
Jectnt w charakterze zawodnlczel..:: i 
zawodników, lnnl w roli kibiców. 

Na szczególną, uwag( z..asluguJe ni� 
zwykle rprav;na organizacja zawodów 
:z.arów·no ze stt'0ny organ1z.atorów Jale 
i komisji sędziowskich. 

Godny uwagi Jest równtet takt, te 
profesorowie wychowanfa fl1.yczne�o 
na równi z zawodnlkc1mJ prz�żywali 
każde zwyclestwo 1 poratke, dop1ngu-­

jąc do szlachetnej . ambitnej wal kl 
sportowej. Fakt ten nie pozostał bez. 
echa. W cuisie dwóch dni nie zgl<>­
szono ani jednego prote"itu. Mt,trzo­
stwa przebiegały napraw�ę w piękne! 
l!lportowP.J atmo�terze. Atmo�tera ta 
uct.1.lellla !ie se1";com W1"rnvrh ldbl� 
ców lekkJ•j atl�tykl, którzy tywo rea­
gował\ na to wszystko, co działo się 
na bolsJ<u. 

Mtstrzo5twa były niez�kle tntere ... 
ouJs,ce. Priyctynlla ,1ę do tego szyb• 

Huta 11liedzi 
im. H. Waleckiego 

W LEGNICY 

zatrudni od zaraz: 

I 
- dziesięciu ELEKTRYKOW z 8 I ł grupą BHP 
(eksploatacja urządzeń elektrycznych), 
- pięciu SLUSARZY remontowych, 
- pięciu SPAWACZY, 
- czterech MURARZY PIECOWYCH. 

Warunki pracy i płacy do om6wlen\a. w Dziale Kadr, 
R-164 
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Powiatowy 
� Zwiqzek 

-Gminnych Spółdzielni 
W LEGNICY 

swraca ■lę I apelem c!o kierowników przec1slęb1orstw 

I lnałyłucjl na ,terenie powiatu legnlcklego, aby w te�lnie 

do dnia 10 listopada br. aechclell odebra6 we właściwym 

GS przydzielony zakładom opal zgodnie z kwesttona• 

riuszem opalowym, 

R6wnocześµle przypominamy ludnoact nierolniczej o ter• 
mlnoWYm zaopatrzeniu się w opał - Zg!ldnle z dostarezo• 
nyml- do punktów sprzedały lista.ml �'Porządzonyml prze1 
Gromadzkie Rady Narodowe. 

Ponadto zawiadamiamy mieszkańców naszego miasta I 
powiatu, że Gminna Spóldzielnla w Piekarach Wielkict1 
prowadzi wolnoryn!<ową sprzedaż W()gla bez ogranicze1\, 
w cenie od 360 do 550 zł. za jedną tonę, w zależności od 
gatunku. Punkt sprzedaży czynny jest w godz. od 8 do 15. 

R-181. 

ka informacja, prowadzna prze-z mgr 
Droz<la, który operatywnie informo­
wał widowni€: o wynlknch uzyskiwa-­

nych prze-z uczestników mistrzostw 
or�z o punktacji drużyne,wej po kelt.­
dej niemal ';conlturencJI. Bez prze3ady 
powiedzieć motna, te t.Aką organiza· 
cję zawodów lekkoat1e1ycznych nie 
czt:Sto notuje się nawet na impreza<·h 
w0Jew�d1.ki,-,,. 

Pi�)<nym gestem sympatyków lek· 
Jctej �lletykl było odśpiewanie zw-y• 
ci(:zcom mistrzosLw tradycyjnych „100 
lat", 

Zdobywcy pierwszych trzech miejsc 
długo bectą pamiętać chwlle dekoro• 
wania ich po t2z pierwszy w Legn\ ... 
cy, złotymi, srebrnfmi 1 brązow,vmi 
medalallli Spartalciady MtejskleJ 1961 r. 
które wr eczał po każdej ':<onkurencjl 
przewodniczący Miejskiego Komitt!tu 
Kultury Fizycznej Mat1an Potny. 

Jednym słowem b')lla t-0 wielka l 
udana 1mpre-za. za którą należą s1<,: 
słowa uznania organizatorom, ucze.<;t• 
ntkom i nauczycielom W.F. Wyniki 
mistrzostw świadczą, t.e lekkoatt,,t)'• 
l<a w Tacgnlcy nie Jest przysłowiowym 
kopc1usr.klem, ie mamy prawo prc­
tendowa� do przodującej pozycji na 
Dolnym Stąsku 

A oto wynlkl teebnlczne1 

Dzłewczeta: 
80 m przez płot",ci :  Jadwiga Gotlib; 

n LO - 15.B sek„ Stanisława Zawl• 
śtak, Lic. Ped. - 15,9 sek., Janina 
Birek, Lic. Ped. - 16,0 sek. 

100 TJl przez plotki: Helena Pallnow• 
ska. LIC. Ped. - 13,9 sek., Jadwlg3 
Gotllb, n LO - 14,1 s,,k„ Kazimlcr3 
Klonowsl<a, ZSO - 14,2 sek. 
1.29,2, Janina Pytel, Lic. Ped. - 1.20,8, 
Krystyna Kwaśnik, zso - 1.31,5. 

4Xl00 m: Liceum Pedagogiczne -
56,5 sek., Technt";.cum EkonomJcz.ne -
57,ł sek., Zas. Szkoła Odzieżowa 
58,6 sek. 

Skok wzwyf: 
Gratyna Próba, II LO - 135 cm, 

Janina Bireta, Lic. Ped. - 133 cmt 

Danuta owczarek, Techn. Ekonom. -
,- 135 cm. 

Skok w dali 
Ewa Gał<\Zka, Techn. Ekonom. 

f,56 m, Marla SycbOwlcz, Lic. Ped. 
ł,42 m, Krystyna Klasowska, ZSO 
f.38 m. 

Eugenia S���!k��
sk

J�:�n. Ekonom; 
CRS - 24,21 m, Marla Czerniak, II 
LO - 22,80 m, Jadwiga Skiba, Tecnn; 
Ekonom. - 22,43 m. 

Pcbnlęcle kulą' 
Urszula l\Ior, Techn. Ekonom. 

8,22 m, Wanda Mucha Techn. 
Ekonom. - 8,20 m, l\Iaria Czerniak, U 
LO - 7,85 m. 

Rzuł oszczepem: 
Helena Kamhlska. Lic. Ped. - 25,!5 

m, Helena Wiał, Techn. Ekonom. -, 
23,61 in, Czesia wa Klińska, Ltc. Pe<.1. 
20,so m, 

Chłopcy: 
110 m przez plotki: 

J6zef Sarynow, Techn. E".conom. 
17.0 sek., Wacław Santycz, Techn1 
Samochod. - 17,ł sek .. ·radensz PiO• 
trowakl, I LO - 18.ł sek, 

100 m:  
Andniej Optolowlcz, I LO - U ,7 

lek„ Włodzimierz .fańtura, ZSZ - ll,8 
sek., Ryszard J„itlSkJ, Techn. 
Samooh. - U,9 sek. . 

200 m: 
Andrzej Optolowlcz, I LO - �•l,ł 

sek., l!:ugeniusz Olszewski, Techn. 

Wspaniałe zwyci�stwo 
młodych 

lekkoatletów 
W wojewódzkich drużynowych mi­

strzostwach szkół podstawowych w 
czwórboju lekkoaUetycznym duży 
sukces odniosła mlodZ!eż legnicka, w 
zawodach tycb startowały 2 drużyny 
po 5 dziewcząt 1 chłopców ze •zkól 
Nr 5 I 17. 

Szkota Nr 5 w której nauczycielem 
wychowania fizycznego Jest p. Sta­
nlów, zoJęla zaszczytne drugie miej• 
sce. Zwycięstwo to zostało osiągnięte 
w niezwykle ambitnej walce i przy ... 
nosi miastu naszemu stawę sllnego 
ośrodka lekkoatletycznego. Szkoła 
Nr 17 zajęła 5 miejsce, które należy 
równlet ba rd:to wysoko ocenić. 

Ne szczególne wyrótnlente zasługu ... 
,e Organowska ze szkoły Nr 17 któ ... 
ra w biegu na 60 metrów uzyskała 
czas 8,4 sek. t pierwsze miejsce. 
Pierwsze miejsce u-zyskał również 
Czerwiński ze !Zkoły Nr n w skoku 
wzwyt, W sumie zawodniczki I za ... 
wodnicy legniccy zajęli 2 pierwsze 
miejsca, 4 drugie l 3 trzecie. Druży• 
nie szkoły Nr 5 zabrakło 21 p!ct. do 
zajęcia pierwszego miejsca. Z uzy ... 
skan:ych wyników na podkreślenie 
zasługuje w konkurencji chłopców. 

- n miejsce Zytnlaka J Ili Bu• 
dzyńsklego w b,egu na 60 m. 

- TI m lcjsc-e Budzyńskiego I III 
żytnlaka w skoku w dal. 

- I mieJs-'e Czerwińskiego I II 
Z:vtnlaka w skoku wzw:vt, zaś. w kon­
kt,Jrenc.tl dzlewcząt, t miejsC'e Orga­
nowskleJ 1 n Szpałek w biegu na 60 
metrów. 

Budzyński, ż:vtnlak. Czerwlń!iiki f 
Szpałek reprezentowali !1izkoł� Nr 5, 
a Orgrmowska Szk·olę N r  17. 

Wszystkim. którz:v pn::vcrynlli stę 
do teeo <1tUkcesu składamy serdeczne 
gratulacje. 

W, WASZAK 

Samach. - 24,S sek„ Włodzimierz J•n• 
tura, ZSZ - 24,6 sek. 

400 m: 
Jan Gtnerel-::, Techn. Ekonom. 
55,2 sek.: J:in Hajd:tnłak, TPS 

57 ,o sek., Zdzisław Pieśniewlcz. Lic. 
Ped. - i7 ,2 sek. 

800 m: 
Bogdan Grywaczewskł, Lic. Ped. -

2.01,6, Aleksander Jurkows-kl, n !J() 
- 2.08,0, TadeU5Z Blndas, l LO -
2.09,0, 

t.500 m: 
Bogdan Grywaczewskl, Lic. Ped. -

4.2-ł.2, Aleksander Jurkowski, II LO 
- 4.24,2, Mieczysław Matczak, Techn. 
Sam .. - ł.32,2. 

fXIOO m: 
Technikum Samochodowe - f7.ł 

s,e";c,, I Liceum OE[ólnoksztatcące -
47,9 se., Zasadnicza Sl'-kola Zawodowa. 
- �8,ł sek, 

łXłOO ml 
Technt!cum Samochodowe - 3.Sff,:'.i4, 

I Liceum Ogćlnokntalcące - U7,ł, 
Tecbntl<Um Ekonomiczne - 1.58,1, 

Skok W%W}'t: 
Zbigniew Jwaslów, II LO - 17G ""'• 

Józef sorynów, Te.chn Sam. - !58 
cm, Ja.n, Olszewski, Techn. Sam. � 
lGO cm. 

Skok w dni: 
Zbl�nlew Jwaslów, II LO - 8.67 m; 

Zdzisław N0<kowlak. TPS - 5,82 m, 
WoJclecb Kowalczyk, I LO S,61 rn 

87.Uł dvsklem: 
Edmund Kowaluk. ZSZ - 36,81 m, 

Jan Cbmlelew,kl, TP.Chn, S.m. - 34,6a 
m, Zenon Parol, I LO - 32,06 m. 

Pchnięcie ktilą: 
Roman żuraw9kt. Techn.  Sam. � 

�3.17, Edmund Rot.ok. I LO - 12.!!, 
Andrzej Petrek, Techn. Sam. - 37,U 
m, 

Rzut os��zepm: 
Mteczy�ław Matr7.9lc, Techn: Sam: -

37.62 m, Tat'lensz Binda.�, I LO - 37,12 
m, Jan Szczypek, Lic. Pedagog. 
37,06 m. 

Punktacja drutynowa: 

Dzłewcz,:ta: 
I miejsce Liceum Pedagogiczne ..., 

84.� pkt. 
II miejsce Il Llc, Ogólnokszt . ...  

48 .0 pkt. 
ITT m!"'"fcrce Technikum Ekonomiczne 

- 39,5 p�t. ' 

Chlopev: 
t mlefsce Technikum Samochodowe 

- 98.0 pkt. 
n mlPJsce I [,lceum Ogólnokszt. -

70.n okt. 
trr ml P�sce n Liceum Ogólnokszt. -

M,O pkt. 

Kina 
PROGRAM BIEZĄCY 

BAt.TYK - 28 - 29. X. 

��
J
rt 

- prod. jugoslow. - od 
KOLEJARZ - 23 - 29. X, -

Reszta jest milczeniem •- prod. 
NRF - od lat IS, 

OGNISKO - 2S - 29, X. -
Chłopiec I siłacz - prod. radi. 
- od lat 10 .l(odz. 15.45, 

23 - 29, X. - Rekiny finan­
•Jery - prod. tranc. - od tat 18 
(godz. 18,00 I 20,tS. 

PIAST - 26 - 29. X. - Po• 
drót za ocean - prod-. jugoslow. 
- od lat IO. 

PROGRAM NASTĘPNY 

BAt.TYK - 3D. X. - I. xr. -
Pierwsza lekcja - prod, bul• 
garskleJ - od lat 12. 

KOLEJARZ - 30. X. - I, XI. 
- Uskr1.vdlenl - prod. NRD -
od lat 16. 

OGNTSKO - 3G. x. - s. xr. -
Drugi człowiek - prod. polskiej 
- od lat 16. 

PIAST - 30. X. - t. XI. -
Zlotv ł<u1unek - prod. radz. -
od lat 14. 

Dyżury aptek 
27. X. - ul. Polna - tel. 149, 
28. X. - ul. Jaworzy�1'• -

tel. 24-56. 
29. x. - ul. Pow1tańców - tel. 

3�47. 
30. X. - ul. Dziennikarska -

tel. 36-IB. 
31. X. - ul. Potna - tel. 38-54, 
t. XI. - ul. Jaworryńska -

tel. 24-56. 

Zawiadomienie 

Zawiadamiamy, te blbllote­
ka Uśrodka Prcpagandy Par• 
tyjnej Komitelu Powiatowego 
PZPR w r.P.gnky czynna jest 
codziennie od godz. 9 do 14 
oraz dodatkowo w środy I 
piątki od godz. 17 do 20. 

Biblioteka jest bogato zao­
patrzona w literaturę nnukc,... 
wą z zakresu polityki. życia 
spoleczn.ego i r�ligioznawstwa. 
Ośrodek Propagandy Party_;nej 
Komitetu Pow,aiowego PZPR 

w Legnicy 
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